
tfeK 8 stron Cena 5 zł

fc* TT* Odkrywamy talenty

Organ Komitetu Wojewódzkiego Polskiej Zjednoczonej Partii Robotniczej

Rok 83 ABC Poznań, środa 2 lutego 1949 r. Nr Ił (45 ]

1

historycznych przeobrażeń społecznych Polski Ludowej
Przemówienie Prezydenta Bieruta na konferencji

Przewodniczących Wojewódzkich Rad Narodowych i Wojewodów

Obywatele!
W niezmiernie ciekawej dy- 

^usji dało się słyszeć wiele 
Wag krytycznych. Kancela-

Rady Państwa —- tak jak 
każdy urząd — może praco
wać dobrze i owocnie tylko 
Wówczas, kiedy będzie się spo
tykała z oceną swojej pracy ze 
strony terenowych działaczy, 
■tylko przy istnieniu poważnej 
krytycznej oceny każdy urząd, 

Więc i Kancelaria Rady 
Państwa, może pracować le- 
^^j.

Mam nadzieję, że obecna 
konferencja zainicjuje żyw- 
s^ą wymianę zdań i ocenę, 
także i w odniesieniu do tej 
sPrawy.
, Zabieram głos, żeby podkre- 

jedno tylko zagadnienie, 
Jakkolwiek było ono poruszo- 

w trakcie dyskusji i w re
gatach, ale wymaga głębo
kiego przemyślenia, gdyż jest 
** niewątpliwie zagadnienie 
Przełomowe w pracy naszego 
samorządu terytorialnego.

Jest to zagadnienie plano
wości.

Państw© nasze — państwo 
^emakracji ludowej, opiera 

na gospodarce planowej, 
gospodarka planowa obejmu- 

już wszystkie najważniej- 
Sze dziedziny naszego życia 
Gospodarczego, cały przemysł 
Państwowy, finanse, żeglugę, 
^ansport, komunikację, czę-

W Warszawie odbywa się konferencja przewodniczą
cych Wojewódzkich Rad Narodowych i wojewodów w 
sprawie ujednolicenia ram organizacyjnych przedsię- 
biortsw samorządowych,

W dniu 29 bm. Prezydent R. P. Bolesław Bierut wygło
sił na lej konferencji przemówienie, które podajemy w 
skrócie.

ściowo nawet wymianę han
dlową i tylko w ograniczonym 
jeszcze stopniu — rolnictwo.

Czy możnaby powiedzieć, że 
działalność samorządu teryto
rialnego w Polsce jest włączo
na w orbitę tej gospodarki pla 
nowej, że jest działalnością tą 
objęta? Nie można tego po
wiedzieć. Pod tym względem 
niewątpliwą jest rzeczą, że go
spodarka samorządowa u nas 
pozostaje jeszcze w tyle, na
wet w porównaniu ze spół
dzielczością.

Gospodarka planowa jest, 
jak wiemy, podstawą histo ycz 
nych przeobrażeń społecznych, 
które przeżywamy. To ona 
właśnie gwarantuje nam tak 
szybkie tempo odbudowy i 
rozbudowy gospodarczej, ja
kiego nigdy przed tym nie 
przeżywaliśmy i jakie nie jest 
do pomyślenia w krajach, któ
re nie prowadzą gospodarki 
planowej — w krajach kapi
talistycznych.

Gospodarka planowa wła
śnie pozwoli nam zrealizować 
zadanie przebudowy Polski w 
kraj przemysłowo - rolniczy, 
daje nam perspektywy likwi
dacji zacofania gospodarczego, 
a wraz z tym i zacofania tech
nicznego, zacofania w nauce, 
zacofania kulturalnego. Nato
miast, brak planowania w pra
cy samorządu terytorialnego 
może opóźnić to ogólne tempo 
naszego rozwoju.

Co oznacza praktycznie 
brak planowania w gospodar
ce samorządowej, jakie kon
kretne szkody przynosi ten

teczną renowację budynków 
mieszkalnych i gmachów pu
blicznych w większości na
szych miast, gdzie nie wTkra- 
cza bezpośrednio interwencja 
państwa.

PO WTÓRE powoduje
dalsze pogarszanie się stanu 
urządzeń publicznych: wodo
ciągów, kanalizacji, ulic, dróg, 
parków, plantacji miejskich, 
przedsiębiorstw komunalnych

brak planowania? 
on, moim zdaniem, 
wprost niepomierne.

PC PIERWSZE —

Przynosi 
szkody

umożli-
wia dalszą dewastację mająt
ku samorządowego, niedosta-

jak: gazownie, rzeźnie, kąpie
liska. środki komunikacji itd.

PO TRZECIE —, powoduje 
niedotrzymywanie kroku szyć 
kiemu wzrostowi potrzeb w dzie 
dzm.e oświaty, kultury, sztu
ki, stwarza coraz dotkliwiej 
odczuwany brak domów spo-
łecznych, świetlic,
kin, bibliotek, j 
wych. ‘ wreszcie

teatrów,
sal koncerto- 

s budynków
szkomych, naukowych, roz
rywkowych itp. Wiemy, że 
znaczną część tego rodzaju U- 
rządzeń. jak również urzą
dzeń zdrowotnych, profilak
tycznych, opiekuńczych, w te
renie zaspakajał zawsze, za
spakaja dz:ś i zaspakajać bę
dzie w przyszłości samorząd 
terytorialny, który musi uzu
pełnić działalność państwa w 
różnorodnych dziedzinach po
trzeb społecznych, również i w 
ustroju demokracji ludowej.

(Dalszy ciąg na stronie 2)

Nasz Wielki Konkurs na najlepszy rysunek dziecięcy spotkał 
się z uuelkim powodzeniem wśród najmłodszych Czytelników 
„Gazety Poznańskiej**. Mieliśmy możność przekonać się, że 
dzieci nie tylko chętnie rysują, ale wśród najmłodszego pokolenia 
nie mało kry je się prawdziwych talentów. A ile pierwszorzędnych 
pomysłów mieści się w jasnych i ciemnych dziecięcych główkach!

Uroczystość rozdania nagród książkowych zgromadziła w naszej 
Redakcji zwycięzców Konkursu z terenu Poznania. Na zdjęciu: 
jeden z najmłodszych uczestników Antoś Stachurski (5 lat — IN 
nagroda) wpisuje swe nazwisko na liście nagrodzonych. Obok 
stoją: M. Marcinkowski — Z/ nagroda, Helenka Milewska — III 
nagroda i Olgierd Stachurski.

Naszych najmłodszych Czytelników ucieszy niechybnie wiado
mość, ze konkursy dla dzieci będziemy organizować odtąd stale. 
Pragniemy poznać talenty dziecięce i nawiązać z nimi jak naj
ściślejszy kontakt. Czytajcie więc pilnie „Gazetę Poznańską**.

Dzieci polskie wracają
z Niemiec

Dziś o godzinie 10,11 przy-’ten cel specjalnych fundu- 
bywa z Berlina do Poznania szów .apeluje do społeczeń-
transport około 30 dzieci oraz' 
kilku chorych, repatriowanych 
z Niemiec.

Dziieci zostały wywiezione 
przez okupanta w celu zger- 
manizowania. Polski Czerwo-
ny Krzyż - 
polski oraz

Okręg Wielko- 
PUR zajmie się

przekazaniem ich do miejsca 
zamieszkania rodziców wzglę
dnie krewnych. Dzieci zaopa
trzone będą w żywność na 2 
dni.

Ponieważ PCK nie ma na

stwa, aby choć drobnymi dat
kami przyczyniło się do zape
wnienia należytej opieki repa 
triowanym.

W najbliższym czasie Polsk 
Czerwony Krzyż oczekuje da 
szych transportów dzieci 
młodzieży polskiej z Niemiec

Mowa Omowa Zbiorowa
jest słuszna i jasna dla każdego metalowca
lezolucja Gł. Komitetu Współzawodnictwa Pracy

Związku Zawodowego Metalowców
KATOWICE (PAP). W dniu 27 ub. m. odbyło się w głów

nym zarządzie Centralnego Związku Zawodowego Meta
lowców w Katowicach posiedzenie Głównego Komitetu 
Współzawodnictwa pracy dla przemysłu metalowego.

Wzięli w nim udział pod przewodnictwem zast. przew. po
sła A. Kowalskiego przedstawiciele Związku Zawodwego 

. Metalowców oraz przodownicy pracy z wielu fabryk.
Na zakończenie obrad zebrani uchwalili następującą re

zolucję:
W roku ubiegłym metalow

cy dotrzymali w całej pełni 
swych zobowiązań przedkon
gresowych, które pozwoliły 
wykonać w przemyśle metalo
wym plan roczny już 26. XI. 
1948 r., mimo, że przemysł ten 
najbardziej ze wszystkich zo
stał przez okupanta zniszczo
ny. Daliśmy ponadto, jako 
czyn kongresowy w roku ubie 
głym dodatkową produkcję 
wartości ponad 120 milionów 
złotych wg cen 1937 r. — nie 
wliczając w to najrozmaitsze-

go rodzaju świadczeń poszcze
gólnych załóg, które wyre
montowały szkoły fabryczne, 
urządziły świetlice, powięk
szyły biblioteki fabryczne, na
prawiły drogi, prowadzące"do‘
fabryk, wyremontowały 
siące izb mieszkalnych dla 
botników.

Tempa naszej pracy

ty- 
ro-

nie
wolno nam zahamować i w

25 tysięcy dzieci z Poznania
50-lecie twórczej pracy

Leopolda Staffa

Wyjedzie w tym roku na wczasy
j Miejska Komisja Wczasów 
^tnich przy Inspektoracie 
^kolnym w Poznaniu zamie- 

wysłać w bieżącym roku 
tys. dzieci z Poznania na 

^zasy. Dziieci będą korzystać 
* różnych .punktów kolonij- 

^ch przez okres 28—29 dni. 
Miejska Komisja dysponuje 

jodkami w województwach | 
^ocławskim, szczecińskim, 
fańskim, krakowskim i ol- 
^yńskim.

bież, roku wzrosła znacz 
ilość punktów kolonijnych 
morzem w wojew. gdań-

Oprócz organizowania tego- 
iP^nej akcji wczasów Miej- 
?ka Komisja skierowuje, co 6 
^odni 70 dzieci ze szkół pod 
szwowych w Poznaniu do o- 
. dartego w 1948 r. Domu Tur- 
^Sowego „Świerszczyk* w 
^^klarskiej Porębie Górnej.

Dam czynny jest przez cały ki życiowe
rok.

Z całego poznańskiego okrę 
gu szkolnego wyjedzie.w bie
żącym roku 120 tys. dzieci i 
młodzieży szkolnej. W porów 
naniu z r. 1948 liczba korzy
stających z wczasów wzrośnie 
o 90 procent.

Wojewódzka Komisja Wcza 
sów wyśle 38 tys. dzieci na 
kolonie letnie oraz 14 tys. na 
obozy wypoczynkowe. Z pół
kolonii korzystać będzie 23 ty
siące dzieci.

Dużo uwagi poświęci Komi
sja organizowaniu dziecińców 
wiejskich. Według projektu 
akcja ta obejmie 50 tys. dzieci 

i robotników rolnych wojewódz 
. twa poznańskiego.

W najbliższym czasie roz- 
■ pocznie się zapisywanie dzie- 
r ci. Będą brane pod uwagę: 
|. stan zdrowia dziecka, warun-

oraz pochodzenie
socjalne.

Już w. lutym Wojewódzki 
Wydział Zdrowia zorganizuje 
specjalne ekipy wyjazdowe, 
które będą badać dzieci, kie
rując je w zależności od zdro 
wia na kolonie lecznicze, 
względnie wypoczynkowe.

Ną pomyślne przeprowadze
nie planowanej akcji wczasów 
letnich potrzeba 487 milionów 
złotych.

Połowę tej sumy pokryje 
Ministerstwo Oświaty, część 
Ubezpieczalnia Społeczna. Sa
morządy Powiatowe oraz spo
łeczeństwo.

Dotychczas brak jeszcze do
kładniejszych danych co do 
ilości stałych punktów kolo
nijnych. Na zorganizowanie
zaplanowanych wczasów po-po
trzeba dwa tysiące ośrodków.
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Leopold Staff, zasłużony poeta 
polski ,obchodził w dniu 30 
stycznia br. 50-lecie swej pra
cy twórczej. Prezydent R. P. 
udekorował jubilata krzyżem 
komandorskim z gwiazdą Orde
ru Odrodzenia Polski, a Uni
wersytet Jagielloński nadał mu 
godność doktora honoris causa.

rokij bieżącym. Oparci o no
wą umowę zbiorową wykona
my plan tegoroczny jeszcze 
szybciej, jeszcze lepiej.

Nowa umowa zbiorowa jest 
słuszna, sprawiedliwa, jasna 
dla każdego metalowca.

Nowy system plac jest lep
szy od poprzedniego i stanowi 
poważny krok na drodze do 
socjalistycznego systemu płac, 
stanowiącego skuteczny in
strument dla wzrostu wydaj
ności i podniesienia stanu 
materialnego metalowców7.

Dzięki nowej umowie zbio
rowej podwyższona została 
poważnie dolna granica za
robków. Zarobki wysokokwa
lifikowanych będą również 
wzrastać w miarę zwiększenia 
wydajności pracy.

Współzawodnictwo pracy 
znajduje w nowej umowie 
zbiorowej silne poparcie, bo 
granica przekroczenia normy, 
a tym samym wzrost zarobku, 
nie jest pod żadnym wzglę
dem ograniczony.

Robotnicy usprawniający 
produkcję będą otrzymywać, 
dzięki nowej umowie wyższe 
premie. Skrócony też został 
czas załatwiania wniosków o- 
szczędnościowo - usprawnia
jących.

Nowa umowa zbiorowa roz
szerza znacznie zakres opieki 
socjalnej nad pracownikiem, 
jego żoną i dziećmi.

lep uizsmp 

na Łazarzu
Dziś otwarty zostanie nowy 

wielki sklep wzorcowy PCH 
przy ul. M. Focha 48/oÓ. Sklep 
jest nowocześnie urządzony i 
posiada na składzie wszelkie 
artykuły żywnościowe oraz 
monopolowe. W obszernym 
lokalu długości około 30 m za 
trudnione będą 22 osoby. — 
Sklep czynny będzie bez prze 
rwy obiadowej od godz. 7 ra
no do 18.

Łazarz pozbawiony dotych
czas placówki detalicznej P. 
C. H. powita niewątpliwie z 
zadowoleniem otwarcie nowe
go sklepu.

Dzięki Polsce

w Pradze
PRAGA (PAP). Z końcem 

stycznia br. uległa uszkodze
niu elektrownia w Pradze, 
wskutek czego połowa miasta 
pozbawiona została prądu e- 
lektrycznego. Nie posiadając 
odpowiednich części zapaso
wych, niezbędnych do urucho 
mienia elektrowni, przedstawi 
ciele czechosłowackiego prze
mysłu energetycznego zwróci
li się telegraficznie do Polski 
z prośbą o. wypożyczenie bra
kujących części. Dyrektor tech 
niczny polskiego przemysłu e- 
nergetyeznego inż. Latour za
łatwił natychmiast prośbę i 
dostarczył niezbędne części e- 
lektrowni praskiej. Cała prasa 
czeska przytacza tę wiadomość 
jako piękny przykład bratniej 
współpracy czechosłowacko- 
polskiej, (w)

Talenty muzyczne na wsi
wyławia sekcja kulturalna ZSCh

WARSZAWA (PAP), 
dniu 31 bm. w siedzibie 
rządu głównego Związku

W 
za- 
Sa-

mopomocy Chłopskiej rozpo
czął się konkursowy egzamin 
dla uzdolnionej muzycznie 
młodzieży wiejskiej. Egzamin 
ten stanowi inaugurację ogól
nokrajowej akcji wyszukiwa
nia wśród szerokich mas 
chłopskich młodocianych ta
lentów muzycznych, w celu u- 
łahwenia im nauki i właści
wego rozwoju. W wyniku tej 
akcji, zainicjowanej przez

dział kulturalno-oświatowy Z. 
S. Ch. wspólnie z kołem PZPR 
przy państwowej średniej szko 
le muzycznej w Warszawie 
przy poparciu ministerstwa 
kultury i sztuki do konkursu 
stanęło blisko 2.000 uczestni
ków. Po przeegzaminowaniu 
przez profesorów konserwato
rium pierwszych uczestników . 
konkursu, odbył się w sali 
konferencyjnej ZSCh popis 8 
najbardziej uzdolnionych mu
zyko w-s amouków.
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RADY NARODOWE
WŁĄCZONE W GOSPODARKĘOGÓLNOPAŃSTWOWĄ
winny się stać

(Dokończenie ze strony 1)
Nie może zatem równolegle 

z planową działalnością pań
stwa rozwijać się ulepianowa, 
pozostawiona dowolnej inicja 
ty wie poszczególnych zespo
łów terenowych działalność 
s a mor zadu. W spółi śtn ien i e
dwóch systemów gospodarki 
publicznej — z jednej stropy 
planowego, a z drugiej — o- 
partego na przypadkowości, 
na działalności nie dającej się 
z góry przewidzieć, nie podda 
jąćej się ściśle określonym za 
daniom, byłoby na dłuższy o- 
kres czasu nie do utrzymania. 
Jest więc rzeczą zrozum-ałą. 
że działalność gospodarcza i 
publiczna samorządu musi być 
jak najszybciej dostosowana 
do planowej działalności pań
stwa, mus! się opierać o ści
śle wypracowany i jednolity 
pian działania.

O jednolity pian 
ezjałania

Takiego jednolitego planu 
działania związki Samorządo
we dotychczas nie miały. Czy
nimy dopiero próby, aby y ’an 
taki stworzy \ oczyszczamy 
teren pod budowę takiego pla 
nu, przygotowujemy warunki 
dla przekształcenia działalno
ści związków samorządowych 
w ogniwa jednolitego syste
mu planowego. i-

Pierwszym warunkiem do 
przestawienia działalności sa
morządu terytorialnego na to
ry gospodarki planowej, jest 
jasne określenie zadań samo
rządu i ustalenie właściwej 
struktury organizacyjnej, któ
rą te zadania ułatwi.

Wojewódzkie Rady Narodo
we wraz ze swymi organami 
wykonawczymi są instancją 
nadzorczą nad działalnością 
wszystkich działających na 
ich terenie miejskich, powia
towych i gminnych związków 
samorządowych. W czym więc 
wyrażać się winna ich dzia
łalność planowa?

1. W nakreślaniu, wytycza
niu i regulowaniu zakresu i 
charakteru działalności po
szczególnych związków samo
rządowych w terenie, przy o- 
paroiu się na inicjatywie od
dolnej samych tych związków 
samorządowych.

2. W ułożeniu planu zbior
czego dla całego terenu na 
podstawie wniosków złożo
nych z inicjatywy oddolnych 
szczebli samorządu i zatwier
dzonych przez Radę Woje
wódzką, tzn. na podstawie a) 
budżetu wydatków zwyczaj
nych i b) nakreślenia wydat
ków inwestycyjnych 1 nad
zwyczajnych.

3. Wyrażać się ona winna 
w kontroli wykonania nakre
ślonego i uzgodnionego zakre
su zadań.

Wynika z tego, źe glównvm 
zadaniem, na którym woje
wódzki związek samorządowy 
powinien skoncentrować swo
ja. jest ząbezpie-

planowej gospodarki
; - <kśch iw samorządu

i?4 TO wojewódz-
t* i-ł ne. wie. wykurzy-
sśa~'^ 'A tACa ustawowych n- 
prawnieA nadzorczych. W sto
sunku do samorządu gmin 
wiejskich I miast wydzielo
nych, wojewódzki związek sa
morządowy wypełnia te zada
nia za pośrednictwem powia
towych związków samorządo-

W Karpenisi 
wybrano organa 
władzy ludowej

PARYŻ (PAP). Agencja Elef- 
teri Ellada donosi, że miasto 
Karpenisi jest wolne już 12 
dnL Ostatnio w Karpenisi od
było się pierwsze zgromadzenie 
ludowe, na którym wybrano 
organa władzy ludowej, rady 
ludowe i sądy ludowe.

próby 
? s zostały 

gdy w 
zajęciu

- < demo-
Kratyczną aziennuu i koła urzę 
dowe w Atenach przechwalały 
się, że odbicie tego miasta jest 
kwestią kilku godzin, obecnie 
naczelny dowódca armii ateń
skiej Papagos zabronił wspo
minam a o Karpenisi.

szkoła rządzenia
wych, stanowiących organ 
nadzorczy nad działalnością 
samorządów tych właśnie 
szczebli.

Wojewódzkie związki samo
rządowe muszą przeto jak naj 
szybciej zreorganizować swoją 
działalność, przystosowując ją 
całkowicie do swych zadań 
nadzo czy eh, planowych i kun 
trolnych. Wszystko, co odbie
ga od tej działalności, od tego 
zakresu zadań winno być 
podwiednio skrócone.

Włączenie

<?4~

samorządu w 6-letni 
plan gospodarczy 
Państwo nasze zakończy w 

tym roku — i niewątpliwie 
zakończy przed terminem — 
swój pierwszy plan 3-letni. 
Już dz'ś postępują szybko 
pracę przygotowawcze do plą- 
nu 6-letniego, który zmieni 
strukturę gospodarczą nasze
go kraju, podwoi roczną pro
dukcję przemysłową w końco
wym okresie planu w potów- 
naniu z produkcją tegoroczną, 
zbuduje setki nowych fabryk, 
zwłaszcza we wschodnich 
dzielnicach Polski, powoła do 
zycią nowe miasta 4 rozbu
duje dziesiątki starych, stwo
rzy nową sieć dróg, uwielo- 
krótni potrzeby w dziedzinie 
usług samorządowych. Wy
rasta więc pilna potrzeba 
włączenia się samorządu do 
tego planu 6-letniego, Jeste
śmy w tej dziedzinie opóźnie
ni.

ZWIĄZEK RADZIECKI DEMASKUJE

Glosy prasy o deklaracji Min. Spraw Zagranicznych ZSRR
LONDYN, Prasa brytyjska 

zamieściła fragmenty Deklara
cji Min. Spraw Zagr. ZSRR w 
sprawie paktu północno-atlan
tyckiego. ;

Podczas gdy Deklaracja 
przedstawiona została w znacz
nym skrócie — komentarze, 
opublikowane na marginesie 
deklaracji są liczne i obszerne.

Stanowisko większości ko
mentatorów brytyjskich było 
odbiciem oświadczenia rzeczni
ka Foreign Office, który starał 
się usprawiedliwić konieczność 
zawarcia paktu atlantyckiego. 
Wyraził on pogląd, jakoby pakt 
atlantycki nie był skierowany
przeciwko Związkowi Radziec
kiemu.

NOWY JORK. Prasa amery
kańską w licznych artykułach 
usiłuje przekonać swych czy
telników, jakoby projektowany 
pakt północno-atlantycki nię 
miał charakteru agresywnego. 
Dzienrki amerykańskie, popie
rające politykę Departamentu 
Stanu, usiłują wykazać, że pro
jektowany pakt atlantycki mie
ści się rzekomo w ramach 
Karty ONZ.

Charakterystyka paktu atlan
tyckiego, podana w deklaracji 
radzieckiej, zostąla całkowicie 
zaaprobowana przez Amery
kańskie Towarzystwo Przyja
ciół OiNZ. Towarzystwo to wy
dało broszurę, w której pod
kreślono, że projektowany pakt 
północno-atlantycki pogłębi po
dział świata 1 uniemożliwi nor
malizację stosunków.

PRAGA. Wszystkie dzienniki 
opublikowały deklarację Min. 
Spraw Zagr. ZSRR w sprawie 
paktu atiartyckjegę. Dzienni
ki podkreślają, że deklaracją 
radziecka zdziera maskę z ob
licza podżegaczy wojennych, 
snujących szaleńcze plany ppa- 
nowania świata. Deklaracją la 
jeszcze raz wskazała wszyst
kim ludziom dobrej wolł — 
pisze prasa czechosłowacka — 
że potężny Związek Radziecki 
stoi ną straży pokoju i wolno
ści wszystkich narodów.

BUDAPESZT. Cała prasa wę
gierska opublikowała deklara
cję radziecką w sprawie paktu 
północno-atlantyckiego. Dzien
nik „Nepszawa” zamieścił de
klarację pt. „Związek Radziec
ki prowadzi walkę o trwały 
pokój”.

i RZYM. Większość dzienni-

Wydatki, które planujemy 
prace, które nakreślamy, mu
szą mieć pokrycie, inaczej bo
wiem cały plan staje się fik
cją, nie ma go, znika. Nie 
można też liczyć na to, że my 
sobie zaplanuj ?my śmiało, a 
już niech tam samorządowy 
fundusz wyrównawczy kłopo
cze się o to. aby zaprojekto
wani przez nas wydatki zo
stały pokryte. To liczenie na 
samorządowy fundusz wy
równawczy może mieć miej
sce tylko w określonych gra- 
nicąęh, w granicach tego fun
duszu

Podstawową trudnością o- 
becnej gospodarki samorządo
wej jest nadmierne rozpro
szenie jej zadań i zacofane — 
chałupnicze — jeśli się tak 
można vzyrazić — metody ich 
realizacji. Inicjatywę oddol
ną — tak cenną inicjatywę — 
dziś jeszcze cechuje, niestety, 
nieumiejętność skupienia się 
samorządów ną zadaniach naj 
bardziej pilnych i podstawo
wych. Wśród działaczy samo
rządowych ujawnia się często 
pęd do drobiazgowego uni
wersalizmu, chęć wykazania 
się wszechstronnością działań 
— kosztem zaniedbania pod
stawowych urządzeń publicz
nych. Nie jest to tendencja 
zdrową.

Wspaniałe wyniki gospodar 
ki planowej w przemyśle pań 
stwowym są już dziś bezspor
ne i widoczne, budzą por>wvy 
współ? z w od nict wa, p n d wą jaja 
wysiłek klasy robotniczej i 
przyśpieszają nasz marsz do 

ków prawicowych usiłowała 
pomniejszyć znaczenie dekla
racji radzieckiej. Dzienniki 
reakcyjne wstrzymują się od 
komentarzy, oczekując naj
pierw opinii Waszyngtonu o 
deklaracji. '

„Unita * podała dokładne 
streszczenie deklaracji podkre
ślając w tytule, że Związek 
Radziecki demaskuje agresyw
ne pakty imperialistów.

SOFIA, 
ogłosiły 
dzieckiej. 
tytułach, 
Brytania

Dzienniki bułgarskie 
tekst deklaracji ra-

Prąsa ’ podkreśla w 
że USA i Wielka 

prowadzą jawnie po-
litykę agresywną, godzącą w

500 lys.lon mięsa, 100 tys. fon tłuszczu 
6 mii. litrów mleka i 3 miliardy jaj 
dostarczy rolnictwo w roku bieżącym

WARSZAWA. Plany rolnictwa na rok bieżący opracowane 
| zostały szczegółowo dla poszczególnych województw na 

■ dwóch wielkich zjazdach Państwowej Administracji Rolne], 
zorganizowanych prze? Min. Rolnictwa i Ref, Rolnych. Pierw
szy z tych zjazdów poświęcony produkcji roślinnej — odbył 
się we Wrocławiu w dniach 17, 18 i 19 stycznia, drugi, na 
którym omówiono zagadnienia produkcji zwierzęcej, obrado
wał w Krakowie w dniach 24, 25 i 26 ubm. Przedstawiciel 
Polskiej Agencji Prasowej otrzymał od dyrektora departa
mentu produkcji rolnej Min. Rolnictwa i Ref. Rolnych — 
inż. Jana Pająka omówienie wyników obu zjazdów.

Jak przedstawiają się tego
roczne plany rolnictwa? Tego
roczne plany produkcyjne rol
nictwa uwypuklają w całej peł
ni zasadnicze zadanie, jakie 
postawiono rolnictwu na Kon
gresie Zjednoczeniowym PZPR, 
a mianowicie dokonanie prze- 
łorąu w hodowli, której dotych
czasowy rozwój — jakkolwiek 
znaczny, pozostaje w tyle za 
produkcją roślinną i stwarza 
niedobory na naszym rynku 
mięsnym i tłuszczowym,

W planach przewidziano 
znaczny wzrost pogłowia zwie
rząt hodowlanych i podniesie
nie ich produktywności. Pro
jektuje się podniesienie stanu 
pogłowia: bydła do 6 300 tys. 

lepszych warunków życia, ale 
nie znalazły dotychczas wyra
zu w gospodarce samorządo
wej.

Dlatego właśnie poświęca
my sprawie budżetów samo
rządowych tyle uwagi. Woje
wódzkie związki samorządowe 
muszą się nauczyć właściwego 
planowania budżetów nie tyl
ko własnych, ale i budżetów 
wszystkich podległych sobie 
związków samorządowych na 
terenie całego województwa. 
Będzie to olbrzymi krok na
przód w usprawnieniu gospo
darki samorządowej i w po
wiązaniu jej z planową gospo
darką państwa.

Wojewódzkie związki samo
rządowe muszą nauczyć się 
kontroli wykonania tych bud
żetów, muszą zabezpieczyć dy 
scyplinę planowego działania 
w całej sieci' samorządowej. 
To jest ich podstawowe zada
nie.

Dopiero, włączywszy się w 
planową gospodarkę ogóiuo- 
państwową, rady narodowe 
staną się tym, czym być po
winny, ale czym dotąd jesz
cze nie są — szkołą rządzenia 
i jedną z form rządzenia, do
niosłym torem rzeczywistej i 
coraz głębszej demokratyzacji 
państwa ludowego, wyra-icie- 
lami demokratycznej władzy 
ludowej, oparciem dla tej wła 
dzy ludowej.

A więc sioi przed nami za
danie przestawienia samorzą
du terytorialnego na działal
ność planową, Jest to zadanie 
wielkie, zadanie o przełomo
wym znaczeniu. Musimy zmo
bilizować wszystkie siły, aby 
zadanie to jak najszybciej i 
w całej pełni wykonać.

ONZ i w zasadę pokojowej 
współpracy. Pisma zaznaczają, 
że polega Związku Radzieckie
go stanowi przeszkodę nie do 
przebycia dla autorów agre
sywnych planów,

SZTOKHOLM. Wszystkie ga
zety szwedzkie opublikowały 
treść deklaracji ministerstwa 
spraw zagranicznych ZSRR w 
sprawie paktu północno-atlan
tyckiego.

BUKARESZT. Cała prasa ru
muńska opublikowała na pier-. 
wszej stronie tekst oświadcze
nia ministerstwa spraw zagra
nicznych ZSRR w sprawie pak
tu północno-atlantyckiego.

sztuk, trzody chlewnej do 
5 900 tys, sztuk, drobiu do 63,5 
mil. sztuk oraz owiec do 1,6 
mil. sztuk. Przy takim stanie 
pogłowia produkcja artykułów 
hodowlanych wyniesie w roku 
przyszłym 500 tys. ton mięsa, 
100 tys. ton tłuszczu wieprzo
wego, 6 090 mil. litrów mleka 
i 3,2 miliarda sztuk jaj. Stano
wić to będzie w porównaniu z 
rokiem ubiegłym wzrost norm 
produkcyjnych przy przelicze
niu na głowę mieszkańca o 22 
proc, mięsa, 19 proc, tłuszczu 
i 10 proc. jaj.

Jeżeli chodzi o produkcję 
roślinną, to plany przewidują 
dalsze zwiększenie powierzchni 
zasiewów, przy czym specjalna

MARKSISTOWSKO-LENINOWSKA 
SoMWPoHOM 
walczy o zjednoczenie Niemiec i demokracją

BERLIN (PAP). — Rezolucja, i demokratycznymi partiami l
przyjęta przez pierwszą konfe
rencję partyjną Socjalistycznej 
Partii Jedności, dzieli się na 
cztery części, z których każda

poświęcona jest osobnej grupie 
zagadnień.

W pierwszej części rezolucja 
mówi o zadaniach politycznych 
na polu walki o zjednoczenie 
Niemiec i o zawai ciu sprawie
dliwego pokoju. Waika ta, wo
bec niebezpieczeństwa, które 
powstało wskutek posunięć mo
carstw zachodnich w Zagłębiu 
Ruhry, jest Jednym z najważ
niejszych bieżących zadań par
tii, związanym z kampanią po
stępowej ludzkości przeciwko 
podżegaczom wojennym. Wzma
cniający się stale światowy o- 
bóz pokoju oraz potęgujące się 
sprzeczności w obozie imperia
listów — głosi dalej rezolucja 
— dadzą możność osiągnięcia 
zwycięstwa.

Druga część rezolucji poświę
cona jest zadaniom gospodar
czym i administracyjnym. Spe
cjalną uwagę zwrócono na spra
wę planu dwuletniego, podnie
sienie produkcji, rozwój znacjo- 
nalizowanych zakładów i uspra
wnienie pracy administracyjnej. 
Za ważny środek, zmierzający 
do umocnienia antyfaszystow
skiego demokratycznego ustro
ju strefy 
wzmożenie 
stów.

Trzeci 

radzieckiej, uznano 
działalności aktywi-

rozdział rezolucji
wskazuje na przodującą rolę 
klasy robotniczej, która, w od
różnieniu od kół małomieszczań' 
skich, przestrzega niezachwia
nie linii demokratycznej. Rezo
lucja podkreśla też konieczność 
rozszerzenia współpracy SED ze 
wszystkimi antyfaszystowskimi 

uwaga zwrócona będzie na po-1 
większenie upraw roślin pa-1 
stęwnych.

Z ogólnej ilości 14 800 tys. 
ha, które będą objęte w tym 
roku pod uprawę roślin na? 
wiosnę obsieje się 8 850 tys. 
ha.

Wykonanie tego planu ob
siewów powinno dać dalszy 
wzrost ilości zbóż chlebowych, 
ziemniaków, buraków cukro
wych, oraz bardzo znaczne 
zwiększenie zbiorów roślin prze
mysłowych.

Co daje gwarancję pełnego 
wykonania tych planów?

Zostało uczynione wszystko 
dla umożliwienia rolnictwu cał
kowitej realizacji planów pro
dukcyjnych na rok bieżący. 
Znacznie wzrosła siła pociągo
wa, a szczególnie wzrosła me
chaniczna siła pociągowa przez 
rozbudowę ośrodków maszyno
wych. Hośó ośrodków w tym 
roku zwiększy się z 1720 do 
3 tysięcy.

Nastąpiło powiększenie do
staw nawozów sztucznych na 
akcję siewną. Ogółem dostawy 
te wyniosą do końca roku po

organizacjami masowymi.
Wreszcie ostatni rozdział re

zolucji zajmuje się sprawą prze
kształcenia SED w bojową par
tię marksistowsko - leninowską 
nowego typu, wskazując prowa* 
dzącą do tego celu drogę: 
wzmocnienie pracy szkolenio
wej .i wewnętrznej pracy orga
nizacyjnej, ściśle przestrzega
nie dyscypliny partyjnej przez 
wszystkich członków partii, nie
dopuszczanie jakichkolwiek 
frakcji itd. Stworzenie Biura 
Politycznego zaoewnia kolek' 
tywne kierownictwo SED.

Oiwtóśei
i Rok Szopenowski 

w F nlandii

HELSINKI (PAP). W związku 
ze 150-Ietnią rocznicą urodzin 
Adama Mickiewicza odbyła się 
w Helsinkach uroczysta akade
mia w auli uniwersytetu.

Odczyty, poświęcone życiu i 
dziełom wieszcza, wygłosili 
prof. Kahma, przewodniczący 
Towarzystwa Finlandia — Pol
ska i prof. Kosklmies. Wiersze 
Mickiewicza recytował w prze
kładzie fińskim artysta drama
tyczny Junttu. Radio fińskie 
nadało 2 audycje mickiewiczow
skie w języku fińskim i w ję
zyku szwedzkim, Prasa zarów
no fińska jak i szwedzka ..za
mieściła liczne notatki i arty
kuły o twórczości Mickiewicza 
wraz z fotografiami.*

W Finlandii zawiązał się ko
mitet dla uczczenia setnej rocz
nicy śmierci Szopena. W. skł^ 
komitetu weszli najpoważniej
si kompozytorzy i muzycy 
scy oraz przedstawiciele radi*' 
krytyki muzycznej i towarzy
stwa Finlandia — Polska. Na 
jesieni projektowany jest sz°' 
penowski koncert pod protek
toratem prezydenta republik1 
oraz konkurs dla młodych szo- 
penistówę którego laureat wy
słany byłby do Warszawy 
uroczystości szopenowskie 
Polsce.

nad milion ton, co stanowi
mai dwukrotny wzrost w P0' 
równaniu do roku 1938, 

Ostatnia uchwała Rady 
nistrów w sprawie wzmożeni 
produkcji zwierzęcej stwar^ 
optymalne warunki dla dals^' 
go rozwoju hodowli. Na akcj$ 
hodowlaną przewidziano w r3' 
mach budżetu i w ramach 
nu Inwestycyjnego ponad 6 
liardów zł, co pozwoli na 
szerzeni^ bazy paszowej, 0 
racjonalizację produkcji, na 
lepszenie służby weterynarii 
nej.

Akcja kontraktowania trzo^ 
chlewnej obejmie w tym rok 
ok. 1 miliona sztuk i przyczj 
się do zrealizowania nakreśl 
nych planów w hodowli.

Dużą iolę odegrają też 
wadzone ulgi podatkowe, Pre* 
miewanie hodowców oraz 
sprawnienie skupu, którym 
mie się odtąd spółdzielczo5 
wiejska

To wszystko pozwala 
dzić, że nakreślony przez $ 
Rolnictwa i Ref. Rolnych p-^ 
produkcyjny będzie całkotV 
cie wykonany, a nawet P1^ 
kroczony.
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PUŁKOWNIK N. DENISÓW

W ROCZNICĘ DECYDUJĄCEGO ZWYCIĘSTWA

■ ttuilfelca
Wielka bitwa, która rozegrała się w drugiej połowie 1942 

i w początku 1943 roku, nad brzegami Wołgi pod Stalingradem, 
weszła do historii światowej sztuki wojennej jako triumf Armii 
Radzieckiej. Bitwa ta trwała przeszło 6 miesięcy. Do bitwy o 
Stalingrad ściągnięte zostały olbrzymie masy wojsk i niespo
tykany dotąd ogrom współczesnych technicznych środków wal
ki. Na poszczególnych etapach bitwy o Stalingrad brało udział 
w bojach równocześnie 2.000 czołgów, tyleż mniej więcej sa
molotów, przeszło 20.000 dział i moździeży.

Znaczenie bitwy stalingradz
kie j jasno i wyraźnie określił 
generalissimus Stalin, który po
wiedział, że „Stalingrad był 
zmierzchem armii niemiecko- 
faszystowskiej". Po stalingradz- 
kim pobojowisku Niemcy Jak 
wiadomo, nie mogli już przyjść 
do siebie. Właśnie tu, pod Sta
lingradem żołnierze radzieccy, 
cały naród radziecki, walcząc 
sam jeden z nieprzyjacielem, o- 
bronił sprawę wszystkich miłu
jących wolność narodów w ich 
walce z hitleryzmem. Broniąc 
Stalingradu, atakując pod Sta
lingradem, ludzie radzieccy 
przelewali krew za wolność, 
niezawisłość i szczęście nie tyl
ko swego państwa socjalistycz
nego, lecz także narodów Pol
ski, Rumunii, Bułgarii, Jugosła
wii, Węgier, Francji, Czecho
słowacji, Anglii i wielu innych 
krajów. Rozgromienie hord hi
tlerowskich pod Stalingradem 
przyśpieszyło wygnanie ich z 
granic Związku Radzieckiego, 
przyśpieszyło całkowitą i bez 
warunkową kapitulację Niemiec 
hitlerowskich.

powietrznej Niemiec hitlerow
skich — „Richthofen",

Dowództwo dywizji radziec
kich znajdowało się w odległo
ści 200 m. od linii frontu. Sztab 
armii rozlokował się w odle
głości 800 m. od pierwszych 
linii przeciwnika. Sztab genera
ła Czujkowa mieścił się w pie
czarach wykopanych w przy
brzeżnym pagórku, na terenie 
fabryki „Krasnyj Oktiabr". Po
zycje jednostek strzeleckich 
znajdowały się w pobliżu szta
bu. Każdy metr był pod obstrza
łem ognia dział niemieckich.

Uderzenie
trzech frontów

Cały kraj radziecki okazywał 
pomoc sławnym obrońcom Sta
lingradu. Robotnicy zaplecza 
dawali frontowi stalingradzkie- 
mu wszystko, potrzebne mu do
zwycięstwa nowe rodzaje
broni, żywność, amunicję, ekwi
punek. A przede wszystkim, w 
zapleczu przygotowano nowe 
rezerwy, które miały rozpocząć 
bój właśnie w tym momencie, 
w którym wojska hitlerowskie 
wymęczone bezowocną walką 
o miasto, nie będą już mogły 
wytrzymać kontrataku świeżych

radzieckich dywizji piechoty, kiwanie na całe stalingradzkie 
czołgów i lotnictwa, kiedy nie ugrupowanie Niemców uderze- 
będą mogły wytrzymać potęż- nie trzech frontów. Wojska ra- 
nego ognia artylerii radzieckiej, dzieckie rozpoczęły ofensywę

I oto nadeszła taka chwila, równocześnie i w samym Sta- 
W połowie listopada generalis- łingradzie i w punktach odle- 
simus Stalin skierował nieocze- głych o dziesiątki a nawet set-

Etapy walk

ki kilometrów od niego. W cią
gu krótkiego czasu, dzięki pra
widłowemu rozlokowaniu sił, 
dzięki słusznie wybranym kie
runkom głównego uderzenia, 22 
dywizje niemieckie wyposażo
ne w znakomity sprzęt bojowy 
zostały zamknięte przez czołgi 
i piechotę radziecką w olbrzy
mim pierścieniu na obszarze 
półtora tysiąca kilometrów kwa
dratowych.

Lotnicy radzieccy nie dopusz
czali do ,,kotła stalingradzkie- 
go" żadnego samolotu niemiec
kiego, niszczyli nieprzyjaciel
skie lotnictwo transportowe na 
jego bazach i lotniskach. Wszel
kie podejmowane przez Niem
ców próloy przedarcia się do 
swych otoczonych wojsk z zew
nątrz zakończyły się niepowo
dzeniem.

Zaciskając konsekwentnie i 
nieustannie pierścień otoczenia, 
blokując nieprzyjaciela z po
wietrza, odbijając jego ataki z 
zewnątrz, wojska radzieckie za
dawały armiom Paulusa jeden 
cios za drugim. Nastał dzień, 
kiedy do otoczonych dywizji 
niemieckich wystosowano ulti
matum, żądające bezwarunko
wej kapitulacji. Generałowie fa
szystowscy odrzucili jednak 
propozycję dowództwa radziec
kiego.

A wówczas, 10 stycznia 1943 
roku o godzinie 8 rano artyle
ria radziecka skierowała hura
ganowy ogień przeciwko woj
skom niemieckim. Prawie gó- 
dzinę trwała ta wściekła kano
nada, a po tym wojska radziec
kie poszły do ataku na całym 
froncie.

Ostatni wystrzał

Przy pomocy silnych uderzeń, 
wojska Paulusa zostały rozbite 
na kilka odizolowanych od sie
bie grup. Bitwa stalingrac^ka 
wkroczyła w końcowe stadium 
Codziennie coraz więcej puł
ków niemieckich ze swymi do
wódcami na czele, poddawało 
się i szło do niewoli.

Wreszcie dnia 2 lutego 1943 
r. przebrzmią! pod Stalingradem 
ostatni wystrzał. O godzinie 4 
po południu dowódcy radzieccy 
donieśli generalissimusowi Sta-

Kady dom, każda ruina sta
wały się w owe dni... niezdo

bytą twierdzą.

linowi, że rozgromienie i znisz
czenie otoczonego ugrupowania 
nieprzyjacielskiego zostało za
kończone. W bojach stalingra- 
dzkich wojską radzieckie znisz
czyły 22 dywizje i około 50 roz
maitych jednostek posiłków. 
Wzięto do niewoli około 100.000 
żołnierzy i oficerów niemiec
kich, oraz 24 generałów. Zdoby
to również olbrzymie łupy wo
jenne. *

Sześć lat dzieli nas od histo
rycznej bitwy stalingradzkiej, 
która była klasycznym wzorem 
nowoczesnej operacji, mającej 
na celu otoczenie i rozgromie
nie nieprzyjaciela. Bitwa o Sta
lingrad wywarła olbrzymi 
wpływ na wynik drugiej wojny 
światowej.

Dziś miasto - bohater zostało 
wskrzeszone i znowu jest jed
nym największym ośrodkiem 
przemysłowym i kulturalnym 
Związku Radzieckiego.

Dziś, w rocznicę tego bezprzy
kładnego czynu Armii Radziec
kiej należy w krótkich zarysach 
przypomnieć główne etapy bit
wy stalingradzkiej.

Po rozbiciu Niemców pod 
Moskwą w 1942 roku dowódz
two hitlerowskie postawiło 
przed swymi generałami zada
nie polegające na tym, aby ol
brzymim klinem wbitym z Za
chodu na Wschód rozciąć Zwią
zek Radziecki na dwie części, 
dojść do Wołgi i otoczyć stolicę 
Państwa radzieckiego ze wscho-

W istocie rzeczy, w hitlerow
skim planie strategicznym Sta
lingrad był jednym z pierwszych 
wielkich punktów, które wojska 
niemieckie miały opanować je
szcze w końcu lipca 1942 roku. 
Jednakże dzięki wytrwałości, 
bohaterstwu i wielkiemu mi
strzostwu wojennemu Armii Ra
dzieckiej wszystkich rodzajów 
broni, Niemcy nie zdobyli Sta
lingradu ani w sierpniu, ani we 
Wrześniu, ani w październiku.

Po 100 dniach bezprzykładnej 
obrony stalingradzkiej wojska 
radzieckie rozpoczęły stanów 
czą kontrofensywę i zamknęły 
Wojska niemieckie, w sile prze- 

,szło 300.000 żołnierzy i ofice 
rów, w ,,kotle stalingradzkim 
rozgromiły i wzięły do niewoli 
całe to ugrupowanie dwóch ar
alii hitlerowskich.

Uczestnicy bitwy stalingradz
kiej pamiętają dobrze pełne pa
tosu sceny obrony miasta, kie
dy bój toczył się na ulicach i 
ha placach, w ruinach domów, 
Pod ziemią, w kanałach, w po
wietrzu. Miasto płonęło. Gęsty 
czarny dym spowijał budynki. 
W powietrzu oświetlonym łuną 
do późnej nocy, toczyły się nie
ustanne boje między myśliwca- 
łhi radzieckimi a bombowcami 
Niemieckimi z najlepszej floty

Produkcja hodowlana na nowych drogach
Reorganizacja od podstaw gospodarki mięsnej i tłuszczowej

Uchwały Rady Ministrów z dnia 28 stycznia br. w sprawie 
podniesienia gospodarki hodowlanej, oraz uchwała Komi
tetu Centralnego PZPR w sprawie działalności orgahizacji 
partyjnej w akcji podniesienia produkcji hodowlanej 
i usprawnienia skupu żywca, stanowią fundamentalne pod
stawy, na których opierać się będzie od tej chwili gospo
darka hodowlana w Polsce. Realizacja tych uchwał wypro
wadzi na tym odcinku celowy i racjonalną gospodarkę za
równo produkcyjną jak i dystrybucyjną. Treść tych uchwał 
świadczy ponadto jak wielką wagę przykłada zarówno 
rząd jak i Polska Zjednoczona Partia Robotnicza do proble
mu zaopatrzenia ludności miast, a przede wszystkim świata 
pracy w mięso i tłuszcze.

Kwota ponad 6 miliardów 
zł rzucona na cele związane z 
podniesieniem hodowli trzo
dy chlewnej i bydła zarówno 
w gospodarstwach państwo
wych jak i gospodarstwach 
chłopskich wykazuje, jak 
wielkie fundusze państwowe 
zostają zmobilizowane dla 
dokonania zasadniczych re
form na odcinku hodowla
nym, reform mających na ce
lu zlikwidowanie niedoborów 
mięsnych i tłuszczowych.

Powzięte uchwały znajdują 
najsilniejszy oddźwięk w na
szym województwie, które 
będąc najpoważniejszym w 
kraju ośrodkiem hodowlanym 
jest najbardziej nimi zainte
resowane.

Zwrócimy obecnie uwagę 
na najistotniejsze problemy 
zawarte w uchwałach i roz
wiązujące szereg niep zezwy- 
ciężalnych dotychczas trud
ności.

Koniec z rabunkową 
gospodarką

Nie mało szkody na odcinku 
hodowlanym poczynił impro
wizowany, wielotorowy i czę
stokroć niewłaściwy system 
skupu.

Zakupu dokonywał bo
wiem poza Centralą Mięsną 
i przedstawicielami handlo
wymi przemysłu konserwowe
go, również i prywatny apa
rat handlowy: rzeźnicy i wo- 
góle kto tylko chciał na inte
resie mięsnym zarabiać.

O ile ten wielotorowy i 
wielosektorowy aparat skupu 
był dość poważnie rozbudo
wany i działał stosunkowo 
sprawnie, chociaż nie za
wsze w myśl planów i dyrek- 
tyw, to jednak nikt praktycz
nie biorąc nie interesował się 
w należytym stopniu ilosta- 
nem pogłowia i możliwościa
mi jego regeneracji.

Taka jednostronna, eksplo

atacyjna gospodarka żywcem, 
trudna w warunkach wielo- 
sektorowości do uchwycenia 
i uregulowania nie ułatwiała 
sytuacji na rynku mięsnym.

Uchwała Rady Ministrów 
kładzie kres tej improwizo
wanej gospodarce; w drodze 
włączenia w ramy aparatu 
gospodarki mięsnej, w naj
czulszym punkcie bo i przy 
skupie i przy hodowli, szero
kiej sieci Gminnych Spół
dzielni Samopomocy Chłop
skich.

Najpoważniejsze też zada
nia ciążą obecnie na tych 
spółdzielniach. Mają one, 
znając zresztą najlepiej wieś, 
zorganizować rozdział pasz 
treściwych ze szczególnym 
uwzględnieniem najliczniej
szych drobnych i średnich 
gospodarstw rolnych.

Chodziło o to by zaintere
sować w wyniku tej akcji 
sprawami hodowli średniego 
i drobnego rolnictwa. Zada
nie to mają spełnić spółdziel
nie Samopomocy Chłopskiej, 
stwarzając w ten sposób moc
ną, szeroko rozbudowaną bazę 
hodowlaną.

Drugie ważne zadanie. — 
racjonalnie przeprowadzonej 
akcji skupu — zostało również 
poruczone Gminnym Spół
dzielniom Sam. Chł.
Zapobieganie spekulacji

Ustalenie nowych obowią
zujących z dniem 1. 2. bm. 
cen trzody chlewnej wpro
wadzi ład i w tej dziedzinie.

W czasie ostatnich trudno

ści na rynku mięsnym zaob
serwowano w woj. poznań
skim wzrost „walizkowych0 
tranzakcji, które posiadały o- 
czywiście wybitnie spekula
cyjny charakter.

Ustalenie stałych cen na 
obszarze całego państwa w 
pewnym tylko drobnym 
stopniu zróżnicowych dla po
szczególnych stref gospodar
czych w zależności od ich o- 
dległości od głównych ryn
ków konsumpcyjnych położy 
kres tym „walizkowym4* in
teresom, które przy zbyt ni
kłych różnicach obowiązu
jących cen staną się nieopła
calne.

Ustalenie stałych cen ma 
jeszcze jedno znaczenie. Sku
pienie dystrybucji żywcem 
prawie wyłącznie w ręku apa
ratu uspołecznionego (Centra
la Mięsna. Okręgowa Spół
dzielnia Skupu Żywca i 
Gminne Spółdzielnie Sam. 
Chłopskiej) dają gwarancję, 
źe zakupy będą dokonywane 
po wyznaczonych cenach i 
rolnik dostawca nie będzie 
się oglądał za spekulacyjnie 
nastawionym prywatnym han
dlarzem, który mógłby ewen
tualnie próbować podbijać 
ceny.

Znaczne ulgi 
dla hodowców

Poza omówionymi najważ
niejszymi zagadnieniami, ure
gulowanymi uchwałą Rady 
Ministrów, nie małe znaczenie 
posiadają postanowienia do

tyczące akcji kontraktowania, 
premiowania dostawców, oraz 
wprowadzenie systemu do
datkowych ulg i obniżek w 
podatku gruntowym.

Wraz z zapewnieniem do
stawy pasz treściwych i kre
dytów w ramach kontrakto
wania, ulgi te stwarzają do
godne warunki dla rentownej 
hodowli.

Gospodarka 
hodowlana ośroaK 

państwowych
Państwowe Ośrodki Rolne 

stanowiły do niedawna „mar
twy44 klawisz w gospodarce 
hodowlanej. Stan ten uległ 
ostatnio stopniowej poprawie. 
Ośrodki te rozpoczęły maso
we tuczenie trzody chlewnej.

•Duży nacisk, jaki położyło 
obecnie państwo na dalsze 
nasilenie akcji hodowlanej w 
państwowych ośrodkach rol
nych pozwala przypuszczać, że 
w niedługim czasie ośrodki te 
zaczną spełniać swoje zadanie 
jako dostawcy żywca na ry
nek mięsny.

Z tych kilku omówień naj
ważniejszych problemów za
wartych w uchwałach Rady 
Ministrów wynika niezbicie, 
że rząd nasz przedsięwziął ra
dykalne kroki celem stworze
nia najlepszych warunków dla 
gospodarki hodowlanej.

Zarządzenia te w rezultacie 
doprowadzą do wzrostu do
brobytu drobnego i średniego 
chłopa i zapewnią już w naj
bliższej przyszłości dostatecz
ną podaż mięsa i tłuszczu dla 
ludzi pracy w mieście.

Z. Sawicki
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ROSNĄ W DZIELNICACH ROBOTNICZYCH
w Słarotace I na Ratajach Całkowity koszt budowy i 

wyposażenia szkoły wyniesie 
około 12Ó milionów zł.

Szybka rozbudowa dzielnic I teresowaniem 
robotniczych położonych w po-

śledzi postępy

bliżu licznych ośrodków prze
mysłowych na prawym brzegu 
Warty, wiąże się z konieczno
ścią powiększenia istniejącej 
tam sieci szkół podstawowych, 
borykających się stale z trud
nościami lokalowymi.

Brak odpowiednich pomiesz
czeń, to jedna z największych 
bolączek szkół podstawowych 
w osiedlach Rataje i Starołęka. 

■ Szczególnie upnśledfcona jest 
pod tym względem szkoła na 
Ratajach, mieszcząca się w cia
snej willi, nie odpowiadającej 
zupełnie szkolnym potrzeoom. 
Można sobie wyobra ie cięż
kie warunki nauki dzieci i pra
cy wychowawców, jeśli się 
zważy, że w małych pokoikach 
obliczonych na maksimum 30 
uczniów, tłoczy się ich nie
jednokrotnie przeszło 40. Nie 
o wiele lepszą sytuację obser
wujemy w szkole podstawowej 
w Starołęce, do której uczęsz
cza obecnie 220 cjżieci.

Toteż robotnicza ludność obu 
dzielnic ze zrozumiałym zain-

prac przy budowie nowych du
żych gmachów, jakie zastąpić 
mają z nowym rokiem szkol-
nym dotychczasowe, ciasne, 
budvnki wspomnianych szkół 
podstawowych.

Gmach przyszłej szkoły przy 
ul. Obrzyca na Ratajach, nad 
którego budową pracuje Zjed
noczenie Poznańskie PPB, jest
już doprowadzony pod da.ch.

' ' obecnej wykonujeW chwili 
się roboty 
dza okna.

instalacyjne i osa- 
Kubatura budynku

sięga 17 i pół tysiąca metrów 
sześciennych, będzie to więc 
największa szkoła podstawowa 
na prawym brzegu Warty. Po
mieści ona w swych murach 
z łatwością 600 dzieci, odcią-

KRONIKA
poznania

lutego

wodo wy Pracowni- 
vych, Kas Oszczędno- 
ecieniowych R. P. w 
v Domu Pocztowca 
;o licznym udziale 

• 4 uroczystym zebraniu 
Kongresowy.
ob. Kemiga omówił 

■ dc związków zawodo-
3 uchwał Kongresu i 
przyszłość.
omitet Akcji Pomocy 
zeprowadza czwartą z 
* uliczną i w lokalach 
na rzecz Akcji Pomo- 

w niedzielę, dnia 6

» przeprowadzi mło- 
sszona w Związku 

dolskiej, która w zro- 
lu akcji, zgłosiła po- 
j udział w zbiórce na 
dniejszych m. Pozna-

omltet Akcji Pomocy 
Taca się z gorącym 
społeczeństwa poznań- 
;parcie tej imprezy, 
ie w tym dniu do pu- 
żby najmniejszej su-

Ltg! Kobiet Koło Wil- 
stę we czwartek, dn 

i r. o godz. 18 przy ul. 
o .129 (Biały Domek). 
.Gospody Robotniczej"- 
naniu zawiadamia, te 
, dnia 3 lutego 1949 r. 
• będzie w „Gospo- 
ł świetlicowy ZMP z 
;m artystów - amato- 

świetlicowego Zakła- 
■gielski w Poznaniu, 
iatny.

żając w dużym stopniu szkołę 
podstawową w pcbliskiem Ze
grzu, posiadającą nieproporcjo
nalnie szczupłe lokale w, sto
sunku do ilości uczniów.

.Szkoła na Ratajach posiadać 
będzie nowocześnie urządzoną 
salę gimnastyczną, obszerną 
aulę, oraz mieszkania dla na
uczycieli. Tuż przy gmachu o~ 
trzymają dzieci duży plac do 
zabaw/i ćwiczeń sportowych.

Dzieln. Kom. PZPR Wilda 
zwołuje w dniu 1. 2. br. godz. 
18 w sali Kom. Dzieln., Da
szyńskiego 129 odprawę pre-
legentów, wykładowców 
misji Szkoleiiiowej 
Dzieln.

Porządek dzienny: 1. 
rat tow. Toporowicza:

i Ko 
Kom.

Refe- 
„Zna-

czenie Kongresu Zjednocze- 
niowego“. 2. Sprawy kursów 
szkoleniowych.

Obecność wymienionych to 
warzyszy obowiązkowa.

Komitet Dzielnicowy PZPR 
— Śródmieście podaje do wia
domości, że odprawa Sekreta
rzy Komitetów Zakładowych 
i Kół Fabrycznych PZPR od
będzie się w dniu 3. 2. o godz. 
17 przy uL Masztalarskiej 8, 
w świetlicy na parterze.

Przybycie obowiązkowe.
Komitet Dzielnicowy PZPR 

— Śródmieście podaje do wia 
domości, że odprawa Koła Pre 
legentów odbędzie się w dniu 
3. 2. br. o godz. 17 przy ul. 
Masztalarskiej 8 w małej świe
tlicy na I piętrze, 
obowiązkowe.

Komitet Miejski 
wiadamia, że dziś

Przybycie

PZPR za- 
o godz- 17

w świetlicy Komitetu Dzielni
cowego PZPR — Wilda przy 
ul. Daszyńskiego 129 odbędzie 
się odprawa II sekretarzy i 
kolporterów Komitetów i Kół 
partyjnych Dzielnicy Wilda, 
Łazarz i Gór czyn.

Obecność obowiązkowa.

W

Niemniej nowoczesny 
szkolny buduje się w 
łęce. WnoSząc z tempa 
nywanych obecnie robót

gmach 
Staro- 
wyko- 
murar-

skich stanie on pod dachem 
już w najbliższych tygodniach. 
Koszt budowy^ która zakończo
na będzie jeszcze przed rozpo
częciem nowego roku szkolne
go, wyniesie 70 milionów zł. 
W nowe; szkole uczyć się bę
dzie około 300 dzieci, (w)

D019 uszkoflzone w czasie
muszq być odbudowane

Wiele zakładów pracy w Po
znaniu zlikwidowało z począt
kiem stycznia br. swoje sto
łówki. Stało sie to naskutek 
zarządzenia, że stołówki mają 
być utrzymane tylko tam, gdue 
będzie z nich korzystało nie 
mniej niż 100 osób. Zarządzenie 
było słuszne, gdyż przy mniej
szej liczbie stołowników urzą
dzenie stołówki i utrzymanie 
personelu byłoby zbyt kosztow
ne i nieopłacalne. Nie mniej 
jednak zlikwidowanie szeregu 
stołówek sprawiło poważny 
kłopot tym wszystkim, któizy 
pragną z nich nadal korzystać 
a nie mają w swoim zakładzie 
pracy stu chętnych.

Chodzi tu przede wszystkim 
o pracowników samotnych lub 
młode małżeństwa, które nie 
mają możności stołowania się 
w domu.

Powszechna Spółdzielnia Spo
żywców, chcąc przyjść im z 
pomocą, projektuje otwarcie w

Poznaniu 3 gospod spółdziel
czych, które zapewnią ludności 
pracującej tanie i smaczne po- 
żywienie. Przygotowania eą w 
toku. Gospody te mają być 
otwarte jeszcze w przeciągu 
tego miesiąca.

Otwarcie 3 nowych lokali 
spółdzielczych przyczyni się w 
dużej mierze do poprawy wy
żywienia ludności pracującej 
Poznania.

„Interes"

w poczekalni

Na terenie Poznania znajdu
je się wiele -budynków uszko
dzonych w czasie wojny, a na
dających się do odbudowy.

Wydział Bezpieczeństwa Bu 
dowlanego i Pożarowego — 
Oddział Nadzoru Budowlane-

Miejski Komitet Akcji 
Pomocy Zimowej urządza 
w niedzielę, dnia 6 lutego 
1949 r. w auli Uniwersytetu 
Poznańskiego o godz. 18

WIELKI KONCERT 
MUZYKI OPERETKOWEJ

Najpiękniejsze melodie 
operetkowe śpiewać będą z 
towarzyszeniem orkiestry 
pod ■ dyrekcją Mieczysława
Paszkieta artyści Opery 
znańskiej:

Barbara Sawicka 
Elżbiet a Zakrzewska 
Józef Katin
Mieczysław Wojnicki

Po

Całkowity dochód z kon- 
.certu przeznaczony jest na 
Akcję Pomocy Zimowej.

Przedsprzedaż biletów w 
firmie Grabarkiewicz przy 
ul. Armii Czerwonej 2.

wezwał zainteresowa-
nych właścicieli nieruchomo
ści, na podstawie obowiązują
cych przepisów, do odbudowy 
wzgl. naprawy budynków w 
określonych terminach (Rozp. 
Min. Odbudowy i Admin. Pu
blicznej z 27. I. 48 r. Dz. U. 
nr. 5, poz. 39).

Mimo wezwań nie wszyscy 
właściciele przystąpili do od
budowy względnie wykonu
ją ją opieszale, albo przerwali 
rozpoczęte roboty budowlane. 
W związku z tym w myśl wy
żej cyt. rozporządzenia wła
dza budowlana może odebrać 
właścicielowi budynku prawo 
do odbudowy bądź ukończenia 
naprawy.

Wykaz budynków podlegają
cych temu rozporządź., znajdu 
je się na tablicy ogłoszeń przed 
głównym wejściem do Nowe
go Ratusza, ul. Armii Czer
wonej 8. Wnioski o przekaza
nie budynku do odbudowy 
lub naprawy składać należy 
w Zarządzie Miejskim — No
wy Ratusz — pokój 401, gdzie 
udziela się szczegółowych in
formacji w godz. od 9 do U.

Przy zbiegu ul. Rooseuelta i Mo
stów Uniwersyteckiego i Dworco- 
wego naprzeciw przystanków tram 

Mk * " I * < wajowych, stoją dwa bardzo doPamięci Lenina ( siebie podobne kioski. Swego t ( czasu obok tych kiosków znajdo-
..7 , , , ,, , l wały się specjalnie odgrodzone iW ramach obchcdow 2o-xC- , / * p .. T „ , - pokryte dacnem pomieszczenia,cia śmierci Lenina odbyła saę’/, 7 ■ j - ■ -v o j rAi 1 służące w czasie, deszczów i snie- wczorai w Gmachu Sądu Okrę-1 . : . JJ n . I zyc jako poczekalnie dla osob, ociegoweęo w Poznaniu uroczysta r / 7 /3 - • kujących na tramwaj oraz pra

cowników MPKE.Akademla zorganizowana sta-1 
raniem Zw. Zaw. Prac. Sąd. i’ 
Prok. Sądowych kół partyjnych 
i Zrzesz. Prawników Demokra
tów.

Na program uroczystości zło
żyły się referaty pt. „Podsta
wowe zasady leninizmu" oraz, 
„Leniai a prawo ’. Akademia, 
urozmaicona była recytacjami 
utworów radzieckich. (Rp)

Akcja społeczna
Mleczarni Poznańskiej

Spółdzielcza Mleczarnia Po-! 
znańska przy uL Ogrodowej I 
prowadzi ożywioną akcję spo-1 
łeczną. W ramach tej akcji * 
odbyła się uroczystość dla 30' 
dzieci piacowników Mleczarni' 
oraz wyróżniających się 40 
uczni szkół podstawowych nr 
23 i 16, nad którymi Spółdziel
nia objęła patronat.

70 dzieciom wręczono cenne 
podarki. Paczki składały się z 
książek, słodyczy, artykułów 
żywnościowych jak masło itp.

W części artystycznej zespół 
dziecięcy wystąpił z produkcja
mi wokalnymi i recytacj.ami.

Poczekalnia obok kiosku przy 
Moście Dworcowym istnieje do 
dziś dnia i spełnia swoje zadanie.

Nie można tego powiedzieć o po 
czekalni przy Moście Uniwersytec
kim. Właściciel przyległego kio
sku, któremu widocznie dochody 
płynące ze sprzedaży gazet i papie
rosów w jednym z najruchliw
szych punktów Poznania, wydały 
się zbyt niskie, postanowił rozbu
dować swój „interes*1. Uczynił to 
właśnie kosztem wyżej wspomnia
nej poczekalni, w której urządził 
sobie drugi kiosk z owocami. 
Kiosk był czynny w okresie let
nim, obecnie jest zamknięty. Zaj
mowane przezeń pomieszczenie nie 
jest więc wykorzystane ani przez 
właściciela kiosku, ani przez ocze
kującą na tramwaje publiczność, 
dla której było pierwotnie prze
znaczone.

Mamy nadzieję, że Zarząd Miej
ski użyje odpowiednich środków, 
aby skłonić właściciela kiosku przy 
zbiegu ul. Rooseuelta i Mostu U- 
nizcersyteckiego do zlikwidowania 
nieczynnego zresztą w tej chwili 
punktu sprzedaży owoców i odda
nie do publicznego użytku zaj
mowanej przezeń poczekalni, (w)

NAS! KORESPONDENCI.

OJPS3ZA?
Izba Rzemieślnicza krzywdzi uczniów

Akademie ku czci 
Lenina

odę, 2. II. 49 r.
. • lid — godz. 15. Balet- 

,Od bajki do .bąjki" w 
oreograficznym Jerze- 
dego z primabaleriną 
iywlńską na czele ze- 
zorem o godz. 19 „Ri- 
aliną Dudicz-Latoszew- 
ndrem Klonowskim i 
owalskim (rola tytuło- 
mt Stefan Barański.

r £d — godz. 19. „Prze- 
R. Brandstaettera.
?y — godz. 19.30 „OZe- 
i.
Muzyczna — godz. 20. 
>wą" — Ostatnie przed-

r TPZ — godz. 17 1 19 30. 
nny Jadzi" Wandy SU-

; ora I Lalki. — Dziś o 
.. amat z życia rybaków
. eh W. HeIJermanns'a

ja“.
głównych Nuna Mło- 

’ Noskowski.Sygmunt 
• - -ńska i M. Aleksandro-

KINA 
dz. 16, 18 20 „Express
Ocean Spokojny’
odz. 15 20. 18,30, 20,30

- z 7 księżyców".
z. 16, 18, 20 „Dragon-

Iz. 16, 18, 20 „Dzieci uli-

i dz. 16, 18, 20 „Kopclu- 

dz. 11. 12. 13, 14 „Pro- 
.Iności nr 4".
Urnowe wyświetla:

’ — „Goal"
to** — „O 6-tej wleczo- 

seansów o godz. 11.

na środę, dnia 2. EL 49 r.
6.43 Sygnał czasu; 6.50 Program 

dnia; 7.00 Muzyka poranna; 8.10 
Dziennik poranny; 9.00 Nabożeń
stwo z kościoła OO. Kapucynów 
w Warszawie; 11.00 Wszechnica Ra
diowa; 11.20 Audycja słowno-mu
zyczna „Pod Stalingradem44 w opr. 
Ireny Labiszowej; 11.57 Sygnał cza
su; 12.04 Poranek symfoniczny; 
13.15 Audycja dla wsi; 14.00 „Jak 
samoloty wzbijają się w powietrze'4 
— pogadanka; 14.10 „Kozzałek-Opa- 
łek i zima“ — audycja słowno-mu- 
zyczna dla dzieci; 14.30 „Na swoj
ską nutę" — gra Polska Kapela Lu
dowa; 15.00 ..Martwe dusze" — słu
chowisko; 16.00 Dziennik popołu
dniowy; 16.10 Muzyka (nowe na
grania); 16.45 „Stare i nowe" — po
wieść Lucjana Rudnickiego; 17.05 
„W krainie operetki" — w wyk. 
orkiestry i solistów; 13.00 Utwory 
Adama Mickiewicza w recytacji 
Juliana Składanka; 18.35 „Melodie 
świata"; 19.00 „Lustro" audycja 
rozrywkowa; 19.45 Kwadrans mu
zyki lekkiej; 20.00 Dziennik wie
czorny; 21.00 Audycja Chopinow
ska w wykonaniu Stanisława Szpi- 
nalskiego; 21.30 „Na muzycznej fa
li"; 22.00 Wiadomości sportowe. 
22.10 „Karnawał Robotniczy" - 
Transmisja ż Zakładów Jedwabni- 
czych w Chodakowie; 23.00 Ostat
nie wiadomości.

Korespondent fabryczny 
pisze:
Na zebraniu sekcji młodzie

żowej Związku Zawodowego 
Pracowników Przemysłu Bu
dowlanego w Poznaniu poru
szano w dyskusji sprawę nie
odpowiedniego traktowania 
uczniów przez Przedsiębior
stwo Robót Elektrotechnicz
nych, Przedsiębiorstwo Pań
stwowe Wyodrębnione, w Po
znaniu. Uczniowie tow. tow. 
Krzyżaniak, Pawlak. Rożnow
ski, Wiśniewski, Robakowski, 
Martinek ukończyli już mukę. 
Wobec tego jednak, źe nie u- 
zyskali dotychczas urzędowych 
poświadczeń — Przedsiębior
stwo wypłaca im stawki we
dług taryfy płac przewidzia-

nej dla uczniów. Stwierdzono 
że Przeds. Rob. Elek. wstawia 
jednak do kosztorysów robót 
wykonywanych dla innych 
firm, płace uczniów równe 
stawkom czeladniczym.

Mimo woli nasuwa się więc 
pytanie, na czyją rzecz idzie 
różnica między stawkami cze
ladniczymi, pobieranymi; -zez 
P. R. E. a stawką, wypłacaną 
uczniom.

Z drugiej strony krzywdzą
cym wydaje się stanowisko I- 
zby Rzemieślniczej, która tłu
macząc Się brakiem wykwali
fikowanych ławników, specja 
listów na prąd stały, zwleka z 
przeprowadzeniem ostatecz
nych egzaminów i wydaniem 
dyplomów czeladniczych.

Pracownicy WPB wybrali delegatów
Korespondent fabryczny

tow. E. NOWAK donosi:
W Kole przy Oddziale Po

znańskim WPB odbyło się ze
branie wyborcze, na którym

Szłander dla
Korespondent 

tow. ZBIGNIEW 
WICZ pisze:

ZMP
fabryczny 
RUTKIE-

Koło Związku Młodz. Pol
skiej przy Fabryce Obrabia
rek „Wiepofana“ przy ul. Dą 
browskiego w Poznaniu ~ mó 
wTiło już sobie ZMP-owski 
sztandar. Uroczystość jego od 
słonięcia przewiduje się na 
dzień 1 maja. Na zakup sztan 
daru złożyły się składki obu 
młodzieży zatrudnionej w Fa
bryce.

wyłoniono delegatów na kon
ferencje miejską i dzielnico
wą. W wyniku głosowania za
padły kandydatury: na kon
ferencję miejską tow. Jana 
Czecha, na dzielnicową tow. 
tow. Edmunda Sadowskiego i 
Stanisława Ochockiego.

Po wyborach postanowiono

Komitet przy DOKP 
organizuje 

własną b bi ołeke
Tow. CZESŁAW RZETEL- 

SKI, nasz korespondent z 
DOKP dpnosi:
Zarząd Komitetu PZPR przy 

DOKP zorganizował dla swych 
członków i sympatyków za
bawę karnawałową. Całkowi
ty dochód z tej imprezy prze
znaczono na zakup biblioteki 
partyjnej.

Dodać należy, że członkowie 
Partii opodatkowali się już 
poprzednio dobrowolnie na za 
kup książek, wiedząc, że bi
blioteka partyjna przyczyni się 
do pogłębienia wiedzy ideolo
gicznej wśród członków Komi
tetu. Z biblioteki będą mogli 
korzystać bezpłatnie wszyscy 
członkowie ze szczególnym 
uwzględnieniem uczestników 
kursu na prelegentów.

Korespondentka zakłado
wa tow. ZAKRZEWICZ, do 
nosi:
W Państwowym Zakładzie 

Szkolnym dla Inwalidów Wo
jennych przy uL Wawrzynia
ka w Poznaniu odbyła się aka
demia ku uczczeniu 25 roczni
cy śmierci Lenina. Działalność 
Lenina omówił tow. Winger, 
przew. Koła TPPR. W części 
artystycznej wystąpili ucznio
wie tow. Szczypa, Makarewicz 
i Różycki.

Tow. BYCZYK, korespon
dent Zakładów „Ergo Mo- 
tor“, donosi:
W świetlicy naszych Zakła

dów odbyła się uroczysta aka
demia z okazji 25 rocznicy 
śmierci Lenina. Obszerny re
ferat o pracy Lenina nad roz
wojem WKP(b) i o znaczeniu 
jej dla mas pracujących wygło 
sił sekretarz PZPR ,tow. Ste- 
panow. Z ramienia ZMP prze
mówił tow. Liberski, który za
nalizował przemówienie Leni
na z przed 30 lat.

Czwartek literacki

Puszkina
Tow. RYSZARD GRUP

KA, korespondent szkolny,
jednomyślnie przystąpić 
budowy nowej świetlicy, 
boty wykonywane będą w 
dżinach pozasłużbowch.

do 
Ro- 
go-

donosi:
Ostatnio 

Odrodzenia 
szu trzeci

odbył się w sali 
w Starym Ratu- 

z kolei Czwartek
wyniku powyższej uchwały w 
rekordowym tempie trzech go 
dżin rozebrano barak przy ul. 
Szylinga, przeznaczony na 
świetlicę. W pracach tych 
wzięła również udział jako je 
dyna kobieta tow. Aniela -Ku- 
biaczyk oraz Dyrekcja Od
działu.

Literacki, na którym omawia 
no życie i twórczość Puszki-
na. Po wygłoszeniu słowa
wstępnego przez tow. Euge
niusza Morskiego, uczniowie 
Szkoły Dramatycznej w Po
znaniu wygłosili monologi i 
odtworzyli poszczególne frag-

Tow. KAROL KŁODA, 
korespondent z terenu dru
karni RS W „Prasa“ donosi: 
Na uroczystej akademii pra 

cownicy naszego zakładu ob
chodzili 25 lecie śmierci Leni
na. Referat o pracy wielkiego 
męża, wygłosił prezes koła 
TPPR, dyr. Gustowski, a se
kretarz tow. Wawrzynkiewicz 
zapoznał zebranych z życio
rysem Lenina i jego walką o 
wolność klasy pracującej. Po 
części artystycznej zebrani uda 
li się gremialnie do Muzeum 
Wielkopolskiego celem zwie
dzenia wystawy książki ra
dzieckiej. Wystawa wzbudziła

menty z utworów Puszkina, wielkie zainteresowanie.
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Co mówią o nowej umowie Mhim Mac cle iw

Nowa umowa zbiorowa zmieniła na korzyść płace robot
ników i pracowników umysłowych. Również w Fabryce 
Polska Wełna” robotnicy są zadowoleni z nowej umowy. 

Oto kilka znamiennych wypowiedzi, jakie uzyskaliśmy od 
załogi polskiej Wełny”.

Miałem możność mówi
tow. Olewski, brygadzista z 
działu gospodarczego, — przej 
rżeć w radzie zakładowej no
we stawki dla najniżej upo
sażanych do tej pory pracow
ników w naszym zakładzie. 
Wywnioskowałem z nich, że 
wszystko, co nam powiedziano 
o reformie płac i nowej umo
wie, nie było frazesem. Ja i 
moi koledzy w tym dziale za
rabialiśmy dotychczas po 7 ty 
sięcy zł, a nowa umowa zbio
rowa daje nam 12 tys. zł mie
sięcznego zarobku.

Poza tym skończą się na
reszcie te długie paski papieru 
T szeregiem tajemniczych cyfr, 
różnych dodatków, premii i 
wyrównań, w których robot
nik naprawdę z trudem się 
tylko orientował.

Tow. Szymkowska, przodow 
nica pracy z działu przędzalni, 
zapytana co sądzi o nowej u-

mowie, odpowiada: „Wiecie 
towarzyszu, zadowolona je
stem z tej nowej umowy zbio
rowej i ja i moje koleżanki na 
całej przędzalni.

Do tej pory wypłacano nam 
według jakiegoś skomplikowa 
nego obliczenia, tabel i norm. 
Nigdy nie wiedziałam, ile za
robię i ile mi się za moją pra
cę należy.

Teraz rachunek będzie pro
sty. Płacą nam od kilograma

wyrobionego materiału. Tylko 
pobieżnie obliczyłam sobie we 
dług tego, co w tej chwili w 
ciągu dnia wyrabiam i do
szłam do przekonania, że za
robek mój podniesie się od 2 
do 3 tys. miesięcznie.

stawki akordowej. Kto dużo 
wyrabiał, nie tracił nawet na 
postojach. Przy miesięcznych 
obliczeniach wyglądało to w 
ten sposób, że ten, który miał 
przypuśćmy 20 godzin posto
ju, zarobił więcej aniżeli ten,

Dużo spraw reguluje 
umowa zbiorowa —

nowa
mówi

tkacz, wielokrotny przodownik 
tow Prus. — Powiem wam ta
ki fakt: W kwietniu ub. roku 
wyrobiłem 204 proc, normy, 
mając 50 godzin postoju ma
szyny. Jak to było możliwe? 
Postoje maszyn były obliczane 
i płacone według 75 proc.

który w ogóle postoju 
miał a wyrabiał tę samą 
mę.

Nowa umowa zbiorowa

nie 
nor-

zmie
nia to bardzo słusznie. Za po
stoje płacić się będzie według 
stawki zasadniczej dziennej. 
Teraz każdy tkacz będzie dbał 
o swoją maszynę. Będzie 
starał się, żeby nie mieć ani 
godziny postoju.

Aktyw kobiecy pow. gorzowskiego 

wciela w życie uchwały Kongresu Zjednoczeniowego
W sali Piastowskiej gorzowskiego starostwa odbył się 

walny zjazd aktywu kobiecego PZPR z udziałem około 200 
kobiet. Zjazdowi przewodniczyła tow. E. Gutkowska. Na 
zjeździe obecny był również I sekretarz KP PZPR tow. Wal
czak, witając w imieniu Partii zebrane kobiety.

cych, ale wykazywały w 
należytą aktywność. Tow.

nich 
to w.

ADRES REDAKCJI 
I ADMINISTRACJI 

GORZOW, UL. HAWELANSKA > 
TEL. 855

Ważne telefony: — Straż Pożarna 
— 08, Milicja Obywatelska — 555 
i 666, Urząd Bezpieczeństwa — 307 
1 308, Apteki - 900 i 833. Szpila! 
Miejski — 562, Karelka do przewo- 
zu chorych i Pogotowia nocneg< 
Ubezpieczalni Społecznej — 501.

Treściwy referat na temat 
roli kobiety w obecnej rzeczy
wistości wygłosiła tow. Szwon- 
kowa. Prelegentka uwypukliła 
socjalne zdobycze kobiety w 
warunkach Polski Ludowej.

V/ ożywionej dyskusji wy
powiadały się kolejno tow.
tow.: Jankowska z Lubczyna, 
która wyraziła radość, że ko-

z Bogdańca, zwracając uwagę 
na konieczność otoczenia wię
kszą opieką szkół, przedszkoli, 
bibliotek i świetlic. Stwierdzi
ła ponadto, że walka z analfa
betyzmem wtedy będzie sku
teczna, kiedy poważnie oto
czymy opieką szkołę wiejską i 
nauczyciela wiejskiego. W dal-

Markiewiczowa ze Staniewic 
oraz Rajmauowa z Deszczyna 
poruszyły palące zagadnienie 
nieodpowiedniego wychowania 
dzieci przez przedszkolanki.

Dyskusję podsumował sekre
tarz KP PZPR tow. Walczak.

Istniejąca już od 2 lat Po
wiatowa Lecznica dla Zwie
rząt w Gubinie, nie spełnia 
zadania, do którego została po 
wołana i ludność wiejska zmu
szona jest leczyć chore zwie
rzęta w domu.

Stan ten trwa dlatego, że 
placówka ta potrzebna jest Wy 
działowi Powiatowemu, aby 
móc „oficjalnie” rozchodowy- 
wać fundusze, przeznaczone na 
jej utrzymanie, inaczej mówiąc, 
zapewnić luksusowy byt nie
którym uprzywilejowanym lu
dziom.

Jako dowód może posłużyć 
taki fakt:

Stanowisko administratora 
tej nieżywotnej placówki spo
czywa w rękach ob. Józefa 
Nyki, pobierającego za swą 
„uciążliwą” pracę pensję i de
putat równy nadleśniczemu. 
Oprócz tego administrator ko
rzysta z przywileju posiadania 
dodatkowa 7 ha ziemi samo
rządowej, 2 koni i w’ożnicy.

Według jego twierdzenia, 
zbiory z 7 ha, nie wystarcza
ją na deputat i samorząd był 
zmuszony wypłacić mu jako 
wyrównanie deputatu za 1948 
rok kwotę 200 000 zł, a nadto 
uiścić podatek 1 FOR.

Powyższy wypadek mógł za
istnieć tylko w Gubinie, gdzie 
panują jeszcze kumoterskie sto- 
suneczki, za które ktoś powd- 
nien ponieść odpowiedzialności

Sądzić należy, że lecznica 
dla zwierząt powinna być dla 
Wydziału Powiatowego rento w 
ną, a przynajmniej samowystar 
czalną.

Pomimo tak kolosalnych do
chodów, „ob.” Nyka, żali się

pensji, bo przecież prawie 
wszyscy robotnicy ostatnio jr 
otrzymali.

Chłopi powiatu gub ińskiego 
zapytują, za có wyżej wymie
niony pobiera tyle pieniędzy i 
korzysta z różnych dodatko
wych świadczeń?

Dlaczego Wydział Powiatowy 
taki stan tolerował aż do tej 
pory i pieniądze wyrzucał w 
błoto, nie troszcząc się zara
zem, aby lecznica spełniała 
właściwą rolę?

W Gubinie dzieją się „cuda”, 
które budzą rozgoryczenie 
wśród społeczeństwa! Stan ten 
winien być jak najszybciej
zlikwidowany. (lago)

jeszcze przed ludźmi żąda
za swoje .nieróbstwo podwyżki

Za 5 mlionów złotych
szym ciągu dyskusji tow. Bed- 

bieta wreszcie wspólnie z męż- ’ narczuk z Gorzowa apelowała 
czyzną, buduje fundamenty so-' do kobiet, aby nie tylko wstę- 
cjalizmu w Polsce. Stempniowa1 powały do organizacji kobie-

DYŻUR APTEK
Apteka „Pod Słońcem" ul. Dzie 

ci Wrzesińskich 29.

Kursy ligi kobiet
W dniu 3 bm. Liga Kobiet uru

chamia 3-miesięczny kurs kroju 
i szycia. Równolegle z nim otwar
to kurs księgowości. Opłaty wy
noszą 1.500 zi za każdy kurs.

Kandydatki na kursy winny się 
zgłaszać w sekretariacie Ligi Ko
biet przy ul. Pocztowej nr 3 w

Sobóiki ożywią świetlicę
pracowników Dyrekcji Lasów Państwowych

godz. od 10 do 12 i od 
Pożądane są możliwie 
liczne zapisy.

POŻAR
W Mireniwicach (gm.

16 do 18. 
szybkie i

(y)

w Zielonej Górze
Po prawie dwuletniej prze

rwie w świetlicy Związku Za
wodowego Pracowników Leś
nych wznowiono stary zwyczaj 
wieczorków kulturalnych. Z 
powodu urządzania ich co so
botę nazwano je popularnie

Kłodawa)

sobótkami, 
wątpliwie, 
tlicowe.

Pierwsza

Sobótki te nie- 
ożywią życie świe-

W tajmtejszej Spółdzielni Parce- 
lacyjno - Osadniczej wybuchł po
żar, niszcząc doszczętnie Jedną z 
Większych stodół. Dalszemu roz
przestrzenianiu się ognia zapobie
gła gorzowska Straż Pożarna, któ
ra przy silnej wichurze z trud
nością opanowała pożar.

Straty oblicza się na sumę oko
ło 300 tys. zł. Przyczyny wypadku 
jeszcze nie ustalono. (y)

Wypadek na polowaniu
Z powodu rozerwania się komo

ry nabojowej w momencie odda
wania strzału został poraniony ob. 
T. Mrzawka, zatrudniony w Dy
rekcji Lasów Pastwowych w nad
leśnictwie Bogdaniec.

Poranionym zaopiekował się le
karz.

Nieszczególna znajomość
Ob. Zofia Trochimowicz, zam. 

przy ul. Kosynierów Gdańskich 
66, przyjęła do siebie znajomego 
Z. Jóźwiaka z Sosnowca, który o- 
kradł ją z zegarka, pieniędzy i in
nych cenniejszych drobiazgw — i 
zbiegł. M. O. jednak ujęła zbie
ga, rzeczy zwróciła poszkodowa
nej. a jego samego oddała do dy
spozycji prokuratora.

REPERTUAR KIN
ZIEM! WBUSKIE1
DREZDENKO: „Polonia** 

rzeczona z Turkmenii'*’
„Na

GORZÓW: „Capitol** — „Nauczy
cielka wiejska*'

GUBIN: 
wschodzi'

KROSNO:
KRZYŻ: ,

.Pionier** „Słońce

„Lubuski** — „Krakatit" 
,Polonia** -- „Dziewczę

z północy'* •
KUROWO STARE: „Jutrzenka** — 

„Błyskawica"
LUBSKO: „Patria** — „Nauczyciel

ka bawi się"
MIĘDZYRZECZ: „Swit“ — „Wilk: 

morskie"
STRZELCE KRAJEŃSKIE: „Osad

nik** — „Biały kieł'
SULĘCIN: „Lech** — „Srebrna 

flota**
Świebodzin: „Riaito** - „wiecz-

na Ewa" 
TRZCIANKA 

ta sama" 
Witnica: „i 

tajemnicy'* 
WSCHOWA:

,Corsoł* — ..Kobie-

.Kometa** — „U progu

,HeI“ — „Zakazane
piosenki*'

ZIELONA GÓRA: „Nysa** — „Przy
gody Navreddina“

z sobótek odbyła
się w ubiegłym tygodniu w 
świetlicy Zw. Żaw. Prac. Leś
nych staramem sekcji kultural
no-oświatowej. żebranych na 
sali pracowników powitał inż. 
Brażew-rz, który w słowie 
wstępnym zapoznał słuchaczy 
z programem tych wieczorków 
Składać się na nie będą: od
czyty społeczno-kulturalne i wy 
stępy artystyczne. Następnie 
inż. Buczacki odczytał cieka
we i pouczające obrazki z ży
cia zwierząt ssących naszych 
lasów.

W części artystycznej tego 
naprawdę miłego wieczorku 
monolog w opracowaniu tow. 
Gracza „Kto winien?” wywo-

łał dużo wesołości. Pięknie 
wypadło solo ksylofo-nowe, Wy
konane przez ob. Pawłotyskie
go. Kwartet z udziałem ob ob. 
Fischer, Gracz, Skuns i Matu
szewski przy akompaniamencie 
pianina odśpiWał kilka pio
senek ludowych a ob. Kmiecik 
odegrał kilka utworów forte
pianowych.

Wieczór Sobotni wywołał 
wiele ciekawych komentarzy 
wśród pracowników, którzy z 
niecierpliwością oczekują na-

dla pow. gorzowskiego
W nowej polskiej strukturze 

gospoda?.czej rola spółdzielczo
ści wiejskiej nabiera specjal
nego charakteru, staje się ona 
jednocześnie dostawcą i od
biorcą vzsi. Dzięki temu w han
dlu z chłopem zostaje wyeli
minowana możliwość wyzysKu, 
rolnikowi zapewniono korzyst
ne ceny przy nabywaniu towa
rów oraz godziwy zysk przy 
sprzedaży własnej wytwórczo
ści.

O dużym zaufaniu rolnika 
do sklepów spółdzielczych 
świadczy najlepiej coraz bar- 
dzie^’ rozwijająca się działal-

KOSTRZYN
ku czci LENINA

W Kostrzyniu odbyła się u- 
roczysta akademia ku czci 
Włodzimierza Lenina, zorgani
zowana przez tamtejsze Koło 
ZZK. W akademii wzięło u- 
dział ponad 380 osób.

Referaty omawiające działal
ność Lenina na niwie społecz
nej i politycznej wygłosili tow. 
tow. Reszke i Portała. W czę
ści artystycznej wystąpiły dzie
ci szkolne z deklamacjami.

Akademię zakończono odśpie 
waniem „Międzynarodówki’.

(wis)

ność Pow. Zw. Gm. Spółdz. 
Sam. Chłopskiej w Gorzowie. 
Spółdzielnia ta prowadzi obec
nie we wsiach gorzowskich 21 
sklepów z towarami mieszany
mi, 2 piekarnie, 1 mleczarnię, 
kilka warsztatów rzemieślni
czych, 6 młynów oraz I go
rzelnię. W 1948 roku rozpro
wadziła ona między rolników 
około 280 ton zboża kwalifiko
wanego, zakupując równocze
śnie od chłopów około 2 tys. 
ton różnych zbóż, có stanowa 
SO^o zbiorów, uzyskanych *w

Orkiestra 
ze Słubic 

zawiodła rzepinian
Zorganizowane ostatnio w 

Rzepinie przez Powiatowy Ko^ 
miiet Opieki Społecznej ze 
Słubic koncert i zabawa tane
czna, zgromadziła w sali PCK 
licznych wielbicieli muzyki i 
tańca.

Koncert był na poziomie, a- 
le zabawa taneczna, która za
powiadała się bardzo szumnie, 
zawiodła,

Przyczyną wywołania niemi
łego nastroju było „lekkie^ 
podchmielenie niektórych 
członków orkiestry, co spowo
dowało rozstrojenie instrumen
tów.

Gospodarze, przywołując do 
porządku „mistrzów** ze Słu
bic, narazili się na ich gniew 
bo obrażeni poskładali instru
menty i chcieli ostentacyjnie 
opuścić salę.

Nie wiadomo, jakby sie ta 
„awantura'* zakończyła, gdyby 
nie udało się przekonać wino
wajców, że muszą grać do ra
na według umowy, bo za w^tęp 
wszyscy solidarnie blacdi,

Członkowie orkiedry zgo
dzili się z tym argumentem, za
kuwa potoczyła się harmonij
nie dalej, Rzepiniacy przyrze- 
kii sobie jednak na przyszłość 
popierać tylko swoich ziom
ków, bo Słubice już ponoć 
drugi raz ich zawiodły, (tg)

WAŻNIEJSZE NR-Y TELEFONÓW 
Milicja Obywatelska: 104 1 144. 
Szpital Powiatowy: 125 i 854.
PCK.: 489
Karetka Pogotowia Ubezpieczal- 

m Społecznej; 873.
Straż Pożarna: 149.
Telefon Powiatowego Komitetu 

Przeciwpowodziowego 272 wzgl. 100.

powiecie gorzowskim.
Spółdzielnia przystąpiła W

Ziama łubinu są bardzo 
cenną paszą, zawierają bo
wiem duże ilości białka. Dla 
inwentarza żywego są jednak 
bez uprzedniego przegotowania 
nieprzydatne, gdyż zawierają 
gorzkie, trujące składniki.

Najlepiej odgoryczyć łubin 
przez gotowanie na parze lub 
we wrzątku i przemywanie w 
czystej, bieżącej wodzie. U- 
przednio ziarna łubinu należy 
przez dobę. moczyć w 
wodzie dla napęcznienia. Na- 
pęczniałymi ziarnami łubinu 
napełnia się parnik, w którym 
parują przez godzinę. Jeśli nie 
można zastąpić gotowaniem w 
kotle.

Sparowane lub ugotowane 
ziarna łubinu umieszcza się w 
plecionych koszykach z wikli
ny albo w 
skrzynkach i 
żącą wodą, 
ziarno trzeba

dziurkowanych 
przemywa bie
Po przemyciu 

podrobić. Ziar-

(Tej

Czytaj

stępnej soboty,

ZMW20IM*
no od wody robi się śliskie i 
jeżeli nie podrobić, to 
zwierzęta mogą połykać bez 
dokładnego przeżucia.

Przygotowanymi w ten spo
sób ziarnami łubinu trzeba 
karmić w tym samym dniu,
gdyż po upływie 
się.

Dzienne dawki 
nego łubinu są 
dla koni — do 5

doby psują

odgoryczo- 
następujące; 
kilogramów,

dla dojnych krów od 3—4 ki- 
gramów. Zwierzęta należy

bież, roku do rozprowadzenia 
zbóż kwalifikowanych oraz na
wozów sztucznych do każdej 

. Gm. Spółdz. Sam. Chł. Nawo
zów sztucznych w rb. sprowa
dza powiat gorzowski na łącz
ną sumę 5200 tys. zł.

W rezultacie utworzenia przy 
wiejskich sklepach spółdziel
czych S. Ch oddziałów skupu 
zwierząt rzeźnych, zlewni mle
ka, skupu jaj i innych produk
tów, postanowiono przystąpić 
do szkolenia klasyfikatorów 
księgowych oraz kierowników 
spółdzielni. Przeszkolenie tych 
pracowników zapewni PZGS i 
gmmnjT.i spółdzielniom nor
malny bieg pracy a rolnikom 
solidną i fachową obsługę.

(wis)

przyzwyczajać do tej paszy 
stopniowo.

Żołędzie pod względem war 
tości odżywczej zbliżają się dó 
ziarna. Są ubogie w białka, 
ale bogate w skrobię. Obok 
skrobi żołędzie zawierają 
znaczne ilości składników, na
dających im gorzki i cierpki ( 
sma oraz wywołujących u 
zwierząt zatwardzenie.

Dla zapobieżenia zatwardze
niu konieczne jest dawanie

razem z żołędziami okopo
wych, kiszonki lub melasy.

Dla częściowego odgorycze- 
nia żołędzi należy przede 
wszystkim oczyścić je z łu
piny, przepuszczając przez bę
ben młocami i mielnię. Ob- 
łuszczońe żołędzie drobi się i 
moczy w wodzie przez 2—3 
dni, a następnie suszy.

Można także żołędzie goto
wać, a po odlaniu wody mie
szać z innymi paszami.

Krowom i koniom daje się 
przy stopniowym przyzwycza
janiu do 2 kilogramów su
chych żołędzi dziennie, owcom 
i kozom 0,25—0,5 kilograma, 
odkarmionym, dorosłym świ
niom daje się świeżych żołę
dzi do 5—6 kilogramów, a su; 
,chych do 1—1,3 kilograma.

Z czasopisma „Kołchoznoje 
Proizwodstwo“.

Przełożył 
inż. Z. TraCzewski

DYŻURY LEKARZY
Dyżury lekarzy — di* Racinowskl, 

ul. Pionierska nr 19.
DYŻURY LEKARZY
2. II. br. — dr Serafińska Wanda, 

ul. Żeromskiego 18,
2. II. br. — dr Gucewicz Dymitr, 

Plac Lenina 15 (noc),
3. II. br. —- dr Mielnik Marian, ul. 

Pocztowa, tel. .775
4. II. br. —- dr Pieniężna Izabela, 

ul. Stalina 3/4, tel. 125,
5. II. br. — dr Mikołajczyk To-

masz, ul. Sikorskiego 59, 
6. II. br. — dr Nowakowska

nia, ul. Pocztowa 4, tel. 
(dzień),

6. II. br. — dr Racinowskl

Euge-
302 —

Albin,
ul. Pionierska 21/22 — (noc).

W

AKADEMIA 
KU CZCI LENINA 

dniu 26 bm. w a u ii Gimna-
zjum i Liceum Handlowego koło 
ZMP urządziło akademię w 25 rocz
nicę zgonu Włodzimierza Lenina. 
Uroczystość zagaił dyr. Leszcze- 
wicz. Referat o życiu 1 działalno
ści Lenina wygłosił ob. Zborowski.

W bogatej części artystycznej 
występował chór ZMP pod batutą 
ob. Chorskiego, wiersze deklamo
wała ob. Żel niska oraz cu 
żyk, który odegrał solo ns 
cach utwory kompozyto 
dzieckich przy akompan 
prof. Lepieszy. (Te.)

' CHCIAŁ ODEBRA 
SOBIE ŻYCIE

Ob. Bilko Piotr, pracow 
gmo, zamieszkały przy u 
Młodych 5 z niewiadomyc 
dów chciał odebrać sob 
przez wypicie pewnej i lot 
parzącegó kwasu, którym 
nie poparzył sobie wnę 
Denata w stanie b. pc 
przewieziono do Szpitala 
wego przy ul. Wazów. (Tc

NA SIEROTY I WDC 
PO INWALIDACH 

WOJENNYCH
w ubiegłym tygodniu

Szczotkami i Szczeciniarni 
zała na fundusz dnbroczj 
sierót i wdów po inwałid 
lennych kwotę 7 tysięcy 
Zarząd Koła Inwalidów 
nych RP składa ofiaroda^ 
tej drodze serdeczne pod 
nie. (Te.)
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Młody 
Z. K., 
karierę

Czeka na rewanż

bokser poznańskiego Z. 
Wojtkowiak, rozpoczął 
pięściarską w wadze

papierowej. Dziś ma już wa
gę półśrednia. Ostatnio spot
kał się on z Ratajczakiem (War
ta), z którym przegrał. Poraż
ką swoją nie przejmuje się, 
gdyż w niedzielę • będzie miał 
okazję zrewanżowania się, w 
ramach meczu Warta — ZZK, 
który odbędzie się o godzinie 
12 w hali Izb Przemysłowo- 

Handlowych.

Oficjalne zgłoszsn’e 
narcimy fińskich 
do „Pucharu Tatrt

Wydział zagraniczny GUKF 
otrzymał oficjalne zgłoszenie 
narciarskiej drużyny fińskiej 
do międzynarodowych zawo
dów o „Puchar Tatr" w Zako
panem.

Ekipa narciarzy fińskich 
składać się będzie z 8 zawod
ników i jednego kierownika.

Finowie startować będą w 
następujących konkurencjach: 
konkurs skoków otwartych, 
biegi płaskie na 30 i 18 km, 
bieg na 8 km pań oraz kombi
nacja norweska.

Możliwy jest również przy
jazd fińskich sprawozdawców 
prasowych i ekipy filmowej.

osobowy ekspedycji, 
nież termin przyjazdu 
J jeszcze podany.

M Wybieramy 8 0-ciu najlepszych

TT 'O konkursu sportowego
W <& „Gazety Poznańskiej"

co i imię 
i. konkursu

M Szashome
mania
ni A. Kwilecki mistrzem
iy turniej o mistrzostwo 
organizowany przez Po- 
kręgowy Związek Sza- 
Dmadził bardzo poważną 
1 uczestników. Po emo- 

walce obfitującej w 
.podzianek zakwalifiko- 
3 finału 12 zawodników, 
lału były następujące:
„ Tylkowski i Wider- 
> 8% pkt. (wszyscy z

Szachistów). Frala 6% 
ni), Walczak i Mięsowicz 

Na dalszych miejscach 
się Kaszowski (ZZK), 

, Dem bezyński, Siadak 
tróżniakowie.
strza m. Poznania na r. 

znano przedstawicielowi

- spita
dzisiejszym, 2 lutego, w 
oisku ZPKS Warta przy 
odbędą się następujące 
w tenisie stołowym z 

'Użynowych mistrzostw 
)dz. 11 Warta — Bielarnia 
?odz. 16 Warta — ZZK

Codzienny dodatek Gazety Poznańskiej

Wychowanie fizyczne obowiązuje od wczesnej młodości
Zapoznaliśmy już naszych 

czytelników z ogólnym zary
sem potężnego ruchu sporto
wego ZSRR. Z kolei zajmiemy 
się jego bliższymi szczegółami.

Z zasady należałoby rozpo
cząć od podstaw, to jest od 
organizacji sportu radzieckie
go. Cóż jednak może nam za
szkodzić, gdy wyłamiemy się 
ż reguły i zajmiemy się naj
pierw zagadnieniem wychowa
nia fizycznego i sportu wśród 
dzieci i młodzieży szkolnej.

Jak ważnym jest wspomnia
ne zagadnienie dla przyszło
ści narodu oraz samego spor
tu, nie trzeba chyba nikomu 
tłumaczyć. Rozumieją je też 
doskonale czynniki kierujące 
sportem radzieckim i przywią
zują do niego wyjątkową wa
gę.

Mistrzostw Świata
W Spindlerowym Młynie od

było się otwarcie akademickich 
narciarskich mistrzostw świata 
w obecności członków Rządu 
CSR. z premierem Zapctockym 
na czele. W defiladzie wzięli 
udział reprezentanci uczestni-

f

6.
7.
8.
9.

10.

'najmłodszego pokolenia — Kwilec- 
kiemu, który przy dalszej syste
matycznej pracy nad sobą może 
w przyszłości pokusić się o zasz
czytny tytuł mistrza R. P.

Dobrze walczyli Frala (Czarni) 
1 Walczak (Goplana), natomiast 
Mięsowicz, Siadak i Kaszowski 
tym razem raczej słabo, (zkl)

limu i Iw 
zwyciężają w raidzie 
do Monie Carlo

Pierwszy po wojnie między
narodowy r.aid do 
Carlo zakończył się 
sem automobilistów 

Monte 
sukce- 

francu-
skich Trevoux i Lesurque‘a, 
którzy na wozie marki 
„Hotchkiss" (3485 cem) zajęli 
pierwsze miejsce, przed kie
rowcami czechosłowackimi 
Dobrym i Treybalem na 
„Bristolu‘‘ (1971 ccm).

Zwycięzcy odbyli raid na 
trasie Lizbona — Monte Car- 
lo.

W carskiej Rosji sala gimna 
styczna przy szkole należała 
do unikatów, dziś w sowiec
kiej Rosji nie ma takiej szko
ły, która by poza boiskiem 
sportowym nie posiadała wy
posażonej w niezbędne urzą
dzenia sali.

Wychowanie fizyczne w 
szkole radzieckiej obowiązuje 
od pierwszego do ostatniego 
roku nauki, przy czym prze
widuje się dla niego normal
nie najmniej 2 godziny ty- 
godniowo. Podstawę sportu 
szkolnego stanowią: gimnasty
ka przyrządowa, lekka atle
tyka, gry ruchowe i sportowe, 
narciarstwo oraz pływanie. 
Sprawdzianem jego są specjał 
ne normy sprawności fizycz
nej dla dzieci np. — „Bądź go
tów do pracy i obrony ZSRR" 
w dwóch szczeblach. oraz tej 

czących w igrzyskach państw: 
Belgii, Bułgarii, USA, Finlan
dii, Francji, Węgier, Polski i 
Czechosłowacji. Sztandar Pol
ski niósł Dziedzic.

Po otwarciu odbył się poka
zowy konkurs skoków, z udzia 
łem’ 30 skoczków. Najlepsz.y 
styl zaprezentował w skokach 
Polak Karpiel.

Slalom mężczyzn rozegrano 
na bardzo trudnej trasie dłu
gości 480 m, przy różnicy po
ziomów 182 m. Zawodnicy mie 
li do przebycia 59 bramek. 
(Po 2 zjazdy).

Zwyciężył Rumi (CSR) 2:48.8 
min., przed Mantu (Francja) 
2:54 i Jira (CSR) 2:54.6. Z Po 
'laków najlepszy był J. Maru
sarz 2:58, zajmując 5 miejsce. 
Dalsi Polacy, 19) Miranowski, 
26) Karpiel. Startowało 29 za
wodników. Polak Kozak nie 
startował z powodu kontuzji.

Bezpośrednio po zav.’odach 
narciarze polscy wrócą do Za
kopanego na międzynarodowe 
zawody o „Puchar Tatr".

Drugi dzień mistrzostw.
W drugim dniu Akademic

kich Mistrzostw Zimowych w 
Spmdlerowym Młynie roze
grano bieg sztafetowy 4X10 
km, jazdę szybką na lodzie i 
slalom kobiet. W sztafecie 
4X10 km Polacy nie obronili 
zeszłorocznego tytułu akade- 
mickiego mistrza świata w tej 
konkurencji, zajmując 2 miej- 
ce. Zwyciężyła sztafeta 
w czasie 2:50:17 godz., 
Polską.

Następnie odbyła się 

CSR 
przed

Jazda
szybka na lodzie, na dystan
sie 500 i 3.000 m. W obu kon
kurencjach pierwszymi miej
scami podzielili się Węgrzy Me 
reny! i Petik.

W slalomie kobiet startowało 
10 zawodniczek. Cześzki Armo 
va i Kolandova zostały zdy
skwalifikowane. Pierwsze miej 
sce zajęła Wagnerova (CSR) w 
czasie 2:88 min., Kodelska (Pol 
ska) zajęła 6 miejsce.

— Biegacze szwedzcy zwyciężają 
w Ameryce. Pierwszy występ bie
gaczy europejskich w Ameryce 

»Bengtssona i Ahldena (Szwecja) 
oraz Holendra Slijkhuisa zakoń
czył się ich pełnym sukcesem. Na 
zawodach lekkoatletycznych, roze
granych w Filadelfii, zawodnicy 
europejscy byli klasą dla siebie, 
dystansując zdecydowanie biega
czy amerykańskich

samej nazwy normy I stopnia J ci pracują tu jeszcze specjal- 
dla klas starszych. | ne „dziecięce szkoły sportowe"

Program wychowania fizycz! PrzY Komitetach K. F., Wydzia 
nego szkół radzieckich opraco łach Oświaty Ludowej, stów, 

sportowych i „pałacach pio-wuje i zatwierdzą Minister-
stwo Oświaty i Państwowy
Komitet Kultury Fiz. i Spor- minająca nasze harcerstwo, 
tu. Dzięki przeprowadzeniu ich i skupiająca dzieci do lat 16 a 
przez wykwalifikowanych pe- spoczywająca w rękach Zw. 
dagogów, ze szkół radzieckich' Komunistycznej). Praca w
wychodzi młodzież nie tylko i nich odbywa się w godzinach 

' .................. , wieczornych a przyjmuje sięfizycznie rozwinięta i zdrowa, 
nie tylko rozwinięta psychicz
nie, lecz przede wszystkim 
przyzwyczajona do systema
tycznych zajęć sportowych i 
zapoznana z podstawami róż
nych sportów.

Sam program nie ’ ogranicza 
zresztą zakresu wychowania 
fizycznego szkół ZSRR. Poza 
nim prowadzi się w nich sy
stematyczną gimnastykę po
ranną i śródlekcyjną, gry i za
bawy w przerwach nauki, a 
przede wszystkim rozwija się 
je w kołach sportowych ist
niejących od roku 1939 przy 
wszystkich szkołach. Posia
dają one szereg sekcji a kom
pletu’? się je zespołami we
dług płci i wieku w grupach 
od 12 do 14, od 14 do 16 oraz 
powyżej 16 lat. Mają one swój 
zarząd, do którego wchodzą 
poza uczniami: wychowawca 
w. f., lekarz szkolny, przedsta- 
wickl Z w. Młodzieży. Komuni
stycznej oraz stowarzyszenia 
sportowego, opiekującego się 
kołem i gotowym narybkiem.

Zarządy kół zajmują się m. 
in.: przygotowaniem uczniów 
do prób sprawności, organiza
cją treningów, sportów maso
wych, zawodów wewnętrz
nych, mistrzostw szkolnych, 
wyborem uczni na przodowni
ków itp.

Ogromne znaczenie propa
gandowe mają urządzane pe
riodycznie zawody: od wspom
nianych wewnętrzno-szkolny ch 
poprzez międzyszkolne, 'woje
wódzkie i republikańskie do 
głównych mistrzostw Związku 
Radzieckiego. Dodawszy do te
go prowadzenie specjalnych ta 
bel rekordów dzieci wg. wie
ku oraz młodzieży, dojdziemy 
do źródła tajemnicy potęgi 
sportu ZSRR.

Oprócz kół sportowych, nad 
wychowaniem fizycznym dzie

ZZK (Inowrocław) 
Szlcrm (Szczecin) 9:7

W hali sportowej w Szcze
cinie odbyło się towarzyskie 
spotkanie bokserskie pomiędzy 
inowrocławskim ZZK, a miej
scowym „Sztormem". Zwycię
żyli goście w stosunku 9:7.

CENNIK OGŁOSZEŃ
Za jednostkę obliczeniową dla ogłoszeń wymia

rowych przyjęto 1 mm przez szerokpść 1 łamu 
(szpalty). W tekście jest 6 łamów, za tekstem — 
8 łamów.

Ogłoszenia drobne liczy się za słowo.

.nowa*

W;>!k3Sć ogłoszeń £a 
tekstem

W 
ekście

Nekro
logi 23 
tekstem

Urobne

od i do 100 mm 170,— «00, - 140.-
od 101 do 200 mm 200,- 180, - 170,— 0,—>
od 201 do 300 mm 230,— >50,— 200,—
oowytel 300 mm 300.- 720,- 27(5,—

i świą-

Ogłoszenia tabelaryczne, bila.; .......  
ne o 100% drożej.

Ogłoszenia w numerach niedzielnych 
tecznych o 50% drożej.

Ogłoszenia w numerach specjalnych 
Meznościowych o 100% drożej.

Od cen powyższych żadnych rabatów nie 
udziela sie Ogłoszenia drukuje się w miarę wol
nego miejsca i za terminowy druk ogłoszeń nie 
bierze się odpowiedzialności.

nierów" (organizacja przypo- 

do niej specjalnie uzdolniona 
do sportu młodzież. Pod okiem 
instruktorów i trenerów, a 
pod wodzą zasłużonych mi
strzów sportu, wychowują się 
w nich przyszli mistrzowie i 
rekordziści świata. Jedno na
leży tu jeszcze podkreślić, a 
mianowicie, że do tych szkół 
mogą być przyjmowani tylko 
uczniowie wykazujący się do- 
brymi notami we wszystkich 
przedmiotach szkół powszech
nych.

zojeiorfii^
Na wadze gospodarze

Goście z Trzcianki przybyli 
do Zielonej Góry z nadwaga
mi. Mus leli oddać 3 walkowe
ry, a jednego zawodnika le
karz nie dopuścił do walki. De 
legat POZB zakwalifikował 
mecz jako 16:0 dla gospodarzy. 
W spotkaniu twarzyskim go
spodarze dzięki tym walkowe
rem wygrali w stosunku 10:6.

Gwiardia odnosi na swoim 
ringu walne zwycięstwa. Zie
loni przegrali w Trzciance wy 
soko, Wagmo jeszcze wyżej. 
Tymczasem na ringu goście nie 
pokazali żadnej specjalnej kia 
sy, za wyjątkiem Majtkow
ski ego, który w wadze muszej 
jest bezkonkurencyjny. Twier
dzono, że w Trzciance nie tyl
ko deski ale butelki i krzesła 
fruwają w stronę ringu. Jasne 
że wobec takiego zachowania 
się publiczności, wyroki sę
dziowskie nie mogą być spra
wiedliwe. W Zielonej Górze 
sędzia czuł się bezpieczny i 
Zieloni wygrali. Wagmo rów
nież powinno wygrać.

Przebieg walk był następu- 
cy:

Waga musza: Majtkowski (Z) 
— Tarczyński II. Bezkonkuren 
cyjny swojej wadze Majt
kowski zwycięża Tarczyńskie- 

I go przez techniczne ko. w dru
gim starciu.

Waga kogucia: Malujda (G) 
— Czekański Malujda był fi
zycznie silniejszy. Czekańskie-

1 uko-

reprezentant

Poznaniowi brak jest dobrych 
reprezentantów wagi koguciej. 
Nowaczyk z Włókniarza (Kalisz) 
przedstawia bardzo dobry ma
teriał na rasowego pięściarza. 
Obecnie ma wagę kogucią. W 
tej wadze, ze względu na jego 
wysoki wzrost i daleki zasięg 
ramion, uchodzić może za naj
lepszego. Po uzupełnieniu bra
ków technicznych, może on na
wet w wadze wyższej odegrać 

niepoślednią rolę w boksie.

„Górnik (Zabrze) —
„9rom‘‘ (Sdp.) 98:54

Mecz pływacki „Górnik" (Za 
brze) — „Grom" (Gdynia), w 
ramach którego doszło do po
jedynków Ramoli z March
lewskim rozegrany na krytej 
pływalni w Zabrzu, zakończył 
się zwycięstwem gospodarzy 
w stosunku 98:54.

zdobyli 16 pkt. w. o,

mu, który był po raz drugi na 
ringu pomagały jego dobre 
proste. Zwycięża na punkty 
Malujda.

Waga piórkowa: Kubicki (G) 
— Cerbiński. Cerbiński był 
lepszy o całą klasę. Już w 
pierwszej rundzie rozkłada sil 
nym ciosem Kubickiego na de 
skach, jednakże gong ratuje 
go od ko. Następne dwie rundy 
Kubicki dzielnie wytrzymuje 
i przegrywa na punkty.

Waga lekka: Balcerek (G) — 
Wojciechowski. Walkower dla 
Zielonych. Lekarz nie dopu
ścił Bałcerka do walki.

Waga półśrednia: Przyby
lak (G) — Raczyński. Raczyń
ski, nowy nabytek Zielonych, 
wystąpił na ringu po raz pierw 
szy. Doprowadził -wprawdzie 
do pewnego efektu posyłając 
Przybylaka do 8 na deski, w 
następnych jednak starciach 
opadł z sił i przegrał na punk
ty.

Waga średnia: Kajzer (G) — 
Tarczyński I. Kajzer bardzo 
jeszcze surowy. Tarczyński 
zwyciężył po walce, w której 
obie strony nie pokazały żad
nej klasy.

Waga półciężka: Adamczak
Zieloni, zdobywa 
kowerem.

punkty wal-

Waga ciężka: 
zdobywa punkty

Lota Zieloni 
walkowerem.

Spółdzielnia Budownictwa Wiej
skiego „Samopomoc Chłopska*' Od
dział Pomorski w Bydgoszczy za
trudni: 1. inżynierów budowla
nych, 2. techników budowlanych, 
3 inżynierów melioracyjnych, 4. 
kierownika tartaku, 5. dwóch bu
chalterów - kontystów. Zgłoszenia 
z dołączeniem życiorysów kiero
wać: Spółdzielnia Budownictwa 
Wiejskiego, Bydgoszcz, Plac Wol
ności 1. 69
Tłumacz przysięgły języków fran
cuskiego i niemieckiego. Emilia
Koszewska, Pożncń Działyńskich 2
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O PIENINACH
WAPIENIU i CEMENCIE

i

W Polsce bawili-kiedyś pi
sarze całego świata, którzy 
zachwycali się widokiem Pie
nin, a zwłaszcza przełomem 
Dunajca. Jeden z nich po
wiedział nawet, że Pieniny są 
najpiękniejszym zakątkiem na 
ziemi.

Na piękno Pienin składają 
się przede wszystkim skały 
wapienne, które rzeźbione 
przez wody Dunajca, nadają 
im szczególną malowniczość.

Dotąd jeszcze trwają spo. y 
wśród uczonych na temat po
chodzenia wapienia. Przeważa 
opinia, że wapień jest pocho
dzenia organicznego i powstał 
ze skorupek drobnych źyją-
tek, podobnie jak dziś jos: ize
powstają na dalekich ocea
nach atole koralowe.
SKŁADNIK KOŚCI, ROŚLIN 

I WODY
Jakie jest znaczenie wapie

nia, czyli węglanu wapnia?
Życie organiczne jest ściśle 

związane z zawartością w 
nim związków wapniowych. 
Zawiera je również organizm 
człowieka i im zawdzięczamy, 
że mamy szkielet z kości, któ
rych zasadniczym. składni
kiem jest wapień związany z 
innymi ciałami prostymi (piór 
wiastkami).
iłnimininnmmniuinnnnniiHHUjjnnfSHHH

Co jutro
na obiad?
Co jutro na obiad?
Kaszka krakowska zapiekana 
Surówka z buraków
Omlet z konfiturami

Na kaszkę: % 1 kaszki, 1 jajko, 
łyżka «oji, 6 dkg. tłuszczu, Ma 1 
wody, 6 dkg. grzybków.

Ugotować grzybki, drobno po
siekać i włożyć do smaku, w któ
rym się gotowały, powinno go być 
Ma Itr. dodać tłuszczu i soli, za
sypać kaszką, dokładnie wymie
szać i zapiec, *lub ugotować na 
Jaźni parowej, o której pisano w 
poprzednich numerach.

Na surówkę, utrzeć oczyszczo
ne buraki na tarce, zaprawić ce
bulą, olejem, śmietanx, solą, cu
krem i kwaskiem.

Na omlet bierze się 4 jaja, ih 
szklanki mleka, 3 łyżki cukru, 1 
łyżeczkę masła, zapach cytryno
wy, tłuszcz do smarowania patel
ni. Wszystkie dodatki doskonale 
ubić w garnku. Rozgrzać patelnię, 
posmarować tłuszczem, wylać om
let, trzymać na silnym ogniu. Kie
dy zetnie się dobrze, posmarować 
konfiturami, zawinąć ostrożnie, po 
trzymać jeszcze 2 minuty na o- 
gniu, pokrajać na ukośne plastry, 
podawać.

Nie tylko każde z naszych 
223 kości, ale i każda komór-
ka w organizmie 
zawiera wapień.

człowieka

Wapień jest również 
odzo wn y m skł adn i kiem
ków pobieranych 
ny. Połączenia 
wapień występują 
kich naturalnych

nie-
80-

przez rośli- 
zawierające 
we wszyst- 
zbio mikach

wód, woda o dużej zawarto
ści wapienia jest „twarda".

Uczeni obliczają, że na na-

rzeki rozpuszczają’ i rozpro
wadzają miliony ton wapie
nia. Wapień ma również du
że zastosowanie i w przemy
śle.

Ażeby z rudy żelaza po
wstała stal, trzeba ją przepa
ść z wapieniem w wielkim
piecu

Bez
szych terenach w ciągu roku ! także

hutniczym.

ROLA WAPIENIA 
W PRZEMYŚLE 
wapienia nie można 

wyprodukować papieru,

Ciekawostki ze świata
OWADY

OŚWIETLAJĄ GROTĘ
Na Nowej Zelandii znaj

duje się grota, którą przy
roda oświetla sama i tury
sta przy zwiedzaniu nie 
potrzebuj? światła. Dzieje 
s ę tak dlatego, że źyja w 
tej grocie miEoiiy owadów 
świeiliczków7. Nic dziwne
go więc, że grota otrzymała 
nazwę „jaskini świetli
ków". (d)

ELEKTRYZACJA — 
PRZY POMOCY RYB 
Flek fryza r ję, stosowaną 

w medycynie, mano już w 
czasach starożytności. Po- 
niwąż w tamtym okresie 
nie umiano jeszcze wytwa
rzać energii elektrycznej, 
przeto lekarze starożytni 
polecali swoim pacjentom 
dotykanie się pewnych ga
tunków ryb, które mają 
zdolność wydzielania ze 
swego ciała silnyrh iskier 
elektrycznych. (d)

NAJSZYBSZE 
ZWIERZĘTA ŚWIATA 
Są to, oczywiście, zwie

rzęta lądow^e. Mogą się one 
poszczycić prawdziwymi 
rekordami, które znacznie 
przewyższają najlepsze o- 
siągnięcia człowieka wr tej 
dziedzinie.

Palmę pierwszeństwa w 
szybkości biegu posiada 
pantera. Osiąga ona do 110 
km na godzinę. Według 
opinii zoologów, gazele
mkną z szybkością 
km/godz,.
Wynikiem
m<>że dorosły.
ty 
A 
Na 
bez

55
Wspaniałym 

poszczycić się
wypoczę-

zając (75 km/gedz.).
konie 

dobrym 
przeszkód,

wyścigowe? 
forze, 

osiągają
szybkość 70 km na godzi
nę. Nie wiele w tyle po- 
zostają za nimi charty, 
które potrafią biec z szyb-
kością 60 km/godz.

NAJWIĘKSZE SADY 
I WINNICE —

W KAZACHSTANIE
Największe w całym 

ZSRR gospodarstwa owo
cowe (sady owocowe), plan 
facje jagód i winnice znaj
dują ssę w Kazachstanie. 
•Doskonale udają się tam 
zwłaszcza jabłka. P zeciet- 
nie waga jednego jabłka 
dochodzi do 900 gramów, 
a zdarzają się wypadki, że 
otrzymano jabłka wagi 
1600 gramów. (b)

40 PAŃSTW wydało 
TRÓJKĄTNE ZNACZKI
Do końca 1947 r. wyda

no na całym świecie 376 
trójkątnych znaczków. U- 
kazaly się one w 40 kra
jach. Europa wydała — 
105, kraje zamorskie — 251 
sztuk, kraje azjatyckie 
20 sztuk. Pierwszy był 
znaczek Przylądka Dobrej 
Nadziei w r. 1853. Najwię
cej wydano ich na Litwie, 
bo aż 74 sztuki. Liberia 
wydała 51 sztuk. Tylko po 
jednym znaczku wydano 
w Nowej Funłandłi, Bra
zylii, Indiach Holender
skich. Islandii. Nowej Ka
ledonii i ZSRR, (b)

KOMUNIKACJA 
LINOWA W CZESKICH 

TATRACH
Kolej linowa prowadzą

ca z Tatrzańskiej Łomn*cy 
przez Jezioro Skaliste na 
szczyt Łomnicy, była pod
czas operacji wojennych 
poważnie uszkodzona, tak, 
że w ostatnim czasie doje
chać można było tylko do 
Jeziora Skalistego, ponie
waż naprawa kolejki wy
magała dłuższego czasu i 
znacznych kosztów. Robo
ty posunęły się już tak da
leko, źe W wiosennych 
miesiącach będzie można 
kolejkę w całości oddać

(d) do użytku turystów.

naszą erą, przy pomocy spoi
dła wapiennego Chińczycy 
zbudowali własny mur Chiń
ski długości 2.500 km.

Na tym 'nie kończy się ma
gia wapienia. Odkrycie ce
mentu w r. 1824, który się 
składa znów z wapienia i gli
ny zmieniło całkowicie wy
gląd siedzib ludzkich. Ludzie 
zaczęli odtąd budować zupeł-
nie inaczej.

Lucjan Rudnicki 137}

Sian i Mwe
A najważniejsze — mówił rodzic, podkreślając 

wskazującym palcem — nie zapominaj, źe jesteś Rud
nicki.

I wiedz o tym — dopełnił pan majster — że idziesz 
do mnie, do Kobrzyńskiego, że będziesz u stolarza, nie 
u szewca!

Och, pamiętałem i zdawałem sobie sprawę, kim je
stem, gdzie będę i czym zostanę. Byłem tak dumny 
i szczęśliwy jak uczniak kładący na głowę studencką 
czapkę.

Wuj Antoni z Łodzimiasta przygotował grunt pod mój 
entuzjazm: miałem zostać stolarzenrspecjalistą, który 
w fabryce Johna wart jest dwóch ślusarzy. Tylko, żeby 
jak najprędzej te cztery lata przeszły.

Wyszedłem z domu jak stałem, w jednym ubraniu na 
codzień i od święta, bo to murarskie zupełnie się od 
wapna rozlazło. Pani majstrowa zdziwiła się, że nie 
przyniosłem nic z pościeli. Ja sam zostałem tym zasko
czony. Wyleciałem jak żółtodzioby wróbel z ciasnego 
rodzicielskiego gniazda i ani pomyślałem, gdzie i jak 
będę spał. Pan majster uśmiechnął się dobrotliwie: co 
za naiwność! Wygody dla chłopaka! Zobaczyliby, jak to 
on terminie sypiał!

Rzeczywi' ie, jeżeli mi _ ~ _go V ’ ^ało, to tylko 
czasu do spania. Wiórów i miejsca było dość. Możną

wna — po wypaleniu wapień

Wiele cech wapienia 
kryto stosunkowo późno, 
jedna jego właściwość 
wykorzystywana już od

sztucznego jedwabiu, cukru, 
skóry, pasty do zębów, sody, 
kwasów i innych przedmiotów 
codziennego użytku.

tworzy bowiem 
spoidło do budowy 
i innych urządzeń.

Otóż na wiele

• s

lat przed

doskonałe 
mieszkań

od- 
ale 

była 
da-

S. W.

^ie tylko dzieci, ale i niektóre zwierzęta cieszą się z nadejścia 
zimy. Mieszkaniec leśnej gęstwiny — daniel wita z radością, 
śnieg, który ubielił ziemie poznańskiego Zoologu. IF czystym 
mroźnym powietrzu znajduje on dawno nie odczuwany powiew 

dalekich lasów.

Kilka rad praktycznych dla fotoamatorów

UNIKAJMY SZABLONU
Posiadacze najlepszych apa

ratów fotograficznych nie u- 
mieją się z nimi nieraz ób-
chodzić. Pojęcie zdjęcia a-
matorskiego łączy się prze-
ważnie ze słabą,
fotografią, 
dżiny w

niewyraźną
lub zdjęciem ro- 

cdświętnych stro-
jach, stojącej przed domem.

ZDJĘCIE WINNO BYC 
OBRAZEM

Najważniejszym bodajże za
daniem fotografa jest odpo
wiednie rozmieszczenie na 
zdjęciu fotografowanego ma
teriału. Tło powinno być u-

HUMOR

— Cóż to za uroczą kobietę 
przedstawia ten obraz?

— A to moja żona, tylko wie 
pan, obraz powiesiłem do góry 
nogami...

się było przespać pod starą burką majstra na warszta
cie, w nie dokończonej szafie, w trumnie zapasowej lub 
bezpośrednio na kupie świeżych strużyn. Majstrostwo 
zajmowali dwie duże izby. Pokój państwa był prze- 

Było trochę niewygodnie z tego powodu, alechodni.
za nieobecnąści majstra pani majstrowa mogłato w

nadzorować produkcję. Nie było to uciążliwe dla mnie. 
Pani, była również zaszczytnym przybyszem o bardzo 
miłej powierzchowności oraz dużych zaletach serca 
i umysłu.

Piórem żaden mistrz słowa nawet w przybliżeniu nie 
przedstawi urody, kobiece; Więc nie będę opisywał 
szczegółów oblicza pani ICobrzyńskiej. Powiem tylko, 
i przyjmijcie to na wiarę, że miała piękne usta j pod- 
bródek. Określałbym je bliżej na próżno, bo nadzwy-

zaleźnione od 
wnych i musi 
z nimi pod

elementów głó- 
harmonzować 

względem ko-

Przedmioty

łoru, rozmieszczenia i o-
świetlenia.

Równie ważne jest wyraża
nie treści zdjęcia w jak naj
prostszej formie. Fotografują
cy winien dobrze wiedzieć, co 
jego zdjęcie ma przedsta
wiać i po przygotowaniu, wy
korzystać wszystkie technicz
ne możliwości jak oświetle
nie, filtry itd.
JAK PODKREŚLIĆ RUCH?
Przy fotografowaniu obiek

tów w ruchu, możemy utrwa 
lić jeden tylko moment Jed
nakże fotografia taka zawie
ra w sobie dużo życia, jeżeli 
obiekt jest zdjęty z profilu 
(lub % odwrócony) i ma'przed 
sobą wolne pole.

Linie pionowe podkreślają
przestrzeń i szerokość, 
poziome — wysokość.

Aby zyskać pojęcie 
kości aparat stawiamy 
wo i naodwrót. O ile 
miot umieścimy w

linie

wyso- 
piono- 
przed- 
górnej

części zdjęcia, patrzymy w 
górę i stwarza się pojęcie wy
sokości, tak więc startujący 
samolot leci w górę i winnien 
znajdować się' w górnej po
łowie zdjęcia.
JAK MOŻNA ODTWORZYĆ 

PRZESTRZEŃ?
Należy zawsze pamiętać o 

perspektywie.

mają 
żerny 
fując 
nigdy

również
fotografowane 
długość i mo-

ją odtworzyć fotogra- 
je pod pewnym kątem, 

„twarzą w twarz",
gdyż takie zdjęcie jest po
zornie płaskie. Dla perspek
tywy ważnym jest odpowied
nie rozmieszczenie przedmio
tów. Dobre jest wprowa
dzenie 2 planów: bliższego i 
dalszego i użycie filtrów, przy 
pomocy, których z łatwością 
można odtworzyć obłoki, 
mgłę, oddalone wzgórza itd.

JAK MOŻNA ODTWORZYĆ 
KSZTAŁTY?

Kształty i obwód uzyskuje
my przez umieszczenie przed
miotu pod odpowiednim ką
tem i przy odpowiednim o- 
świetleniu. Światło z przodu, 
czyli od strony aparatu daje 
płaski obraz, natomiast o- 
świetlenie z boków daje cie
nie i postać nabiera kształ
tów.

Czasem część jest lepsza od 
całości. Szczegóły uboczne, 
odwracające uwagę od cało
ści, należy usunąć. Na pier
wszym lub dalszym, lecz 
najważniejszym planie umie
szczamy przedmioty fotogra
fowane, uważając, żeby two
rzyły jak najładniejszy obra-
zek. H. K.

czajne ich piękno uwydatniało się dopiero przy uśmie
chu zadowolenia. Właśnie pierwszy powitalny uśmiech 
urzekł mnie na zawsze:

— Ach, to ty Lutku! Słyszałam już o tobie!
Wyobraźcie sobie młodą, bezdzietną jeszcze kobietę — 

amatorkę rasowych psów w momencie, gdy zobaczy 
dwumiesięcznego owczarka, a będziecie w przybliżeniu 
wiedzieli, jaki był ten uśmiech. Chyba to coś mówi!

Przy pani Kobrzyńskiej czułem się bardzo dobrze. 
Stół bez porównania lepszy niż w domu, nie wtykała mi 
dziecka do bawienia, jak się to działo w innych war
sztatach i nie pozostawała obojętna, gdy nakładano na 
mnie zbyt ciężkie jarzmo. Ja za to byłem na skinienie: 
po pieprz, po bobkowe liście, po zamówioną baraninę. 
A drzewo do palenia różnej twardości, ku utrapieniu 
majstra, któremu wyciągałem odłożone kawałki, zawsze 
było pod ręką. Ku oburzeniu panów czeladników i sa
mego Kobrzyńskiego na wezwanie rzucałem w połowie 
ruchu wszelkie „zegi", „ajzy“ i „cęgi“. przeskakiwałem 
przez barykady rozpoczętych mebli, by stanąć do dy
spozycji: „jezdem“. Majster raczej posępnego usposo
bienia, uśmiechał się cienko, niezdecydowanie. Delikatny 
fizycznie, przejawiał w stosunkach z podwładnymi tę 
delikatność do nieśmiałości. Był z tego powodu ciężki 
w obcowaniu, bo nigdy się nie wiedziało, czy wszystkie 
swe wymagania i pretensje wypowiedział. W ogóle był 
to człowiek powolny w ruchach i „subtelny0 w zacho
waniu się i myśleniu. Cały ten warsztat był dla niego 
w gruncie rzeczy nieznośnym ciężarem. Nie miał dosta
tecznej energii, by go zrzucić ze siebie, i nie krzyczał, 
lecz sykał pod nim.

(Ciąg dalszy nastąpi)
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Tam gdzie spodziewać należa<bbY się, smutku

-RADOSNE WZRUSZENIA =
ODBUDOWA ■ ...
ZABYTKÓW STOLICY

Z przedstawienia w Zakładzie dla Ociemniałych w Owińskach

chronią przed świa- j

Zakład dla ociemniałych... 
Z pojęciem tym wiąże się za
wsze wyobrażenie środowi
ska, pełnego, beznadziejnego 
smutku. Litościwe mury z 
czerwonej . cegły, wysokie 
świerki i sosny, szumiące na 
wietrze, 
tern bezbronnych, ludzi, do
tkniętych ślepotą.

Tak wyobrażałam sob'e 
Zakład dla Ociemniałych w 
Owińskach. I raptem — za
proszenie na przedstawienie 
w świetlicy tego zakładu, 
przedstawienie, w którym u- 
dział 'biorą wyłącznie ociem
niali! Przyznam się, że jecha
łam tam z jakimś niespokoj
nym uczuciem, z pewną oba
wą, czy powinno się tych lu
dzi narażać na tremę i zaże
nowanie, czy nie będzie bra
kiem taktu skierowywanie na 
nich reflektorów?

Takie pytania nurtowały we 
mnie po drodze.

Lecz jakżeż zmieniłam zda
nie już po pierwszym akcie 
przedstawienia!

Była to inscenizowana opo
wieść ludowa Jaroszewskiej.

Nie będę tu mówiła ani o 
wartości sztuki, ani o techni
ce aktorskiej wykonawców. 
To nie jest istotne. Ważne 
natomiast jest to, że samo 
przedstawienie i przygotowa
nie go, które trwało około 6 
tygodni, dało tym ludziom 
dużo radosnych i niezwykłych 
chwil, a widzom — poczucie 
ulgi i wzruszenia na widok 
rozpromieni cnych, radośnie 
podnieconych twarzy niewi
domych wykonawców.

Podczas przerwy w dużej 
sali sypialnej dla kobiet, są
siadującej ze świetlicą, grała 
orkiestra. Weszłam tam, zwa 
biona dźwiękami muzyki. I 
jakież było moje zdziwienie, 
gdy zobaczyłam parę niewido
mych uczestników przedsta
wienia, tańczących z werwą 
oberka.

Dużo wysiłku i pracy mu- 
siało kosztować reżysera ta- 
] j- ' stawienie. Swobodne 
; or . ra j się ociemniałych
a. r . >: na małej scenie, za- 
rta / sprzętami, przed-

j góralską chatę,
i ' o >yć osiągnięte jedynie

'JA 7A ECKHARDTOWNA — kustosz muzeum wlkp.

y i KI CERAMIKI POLSKIEJ I OBCEJ
’ żk Mariana Swinarskiego 

■ rościckiego, która uka- 
v wydaniu Poznańskiej

Wydawniczej, jest pra- 
.. umiennym zestawieniem

uniki polskiej i obcej. 
rW...' ■ ■ ozdobiona dobrze skom 
7K i .. a pod względem graficz-

: mą okładką, projektu 
7: znickiej — nosi tytuł:

relany i polskiej cera- 
.l ki le sformułowanie tytu-
hi ) ostrzeżenia po pierwszć 

(odziału na znaki por- 
naki ceramiki — gdyż 
ieści się w pojęciu ce- 

. . obnie jak fajans lub
Ac. c i jest jak one tylko 
r . , hnik ceramicznych, po-

, hę innym tworzywem,
* b w. >adku szlachetniejszym
gatr r glinki ceramicznej. Ce
a więc pojęciem ogól-

n/m - .ującym wszystkie-wy
ro. czne: garncarstwo, wy 
rób : / ajansu, kamionki itd.

Pa ■ j tytuł ten umieszczo
ny no . . idee nie daje obrazu 
całei 1 książki, gdyż nie 

że uwzględnione są 
aki ceramiki obcej.. W 

■•-wW: k? o niedopatrzenia czy- 
: nący zapoznać się ze 

z. a r m ceramiki obcej, bę- 
- . . ■ nany że w książce tej

i zbieraczy.
Również wiadomości o znakach 

ceramiki polskiej, rozproszone po 
różnych katalogach wydawanych 
z okazji wystaw ceramiki polskiej 
— dające materiał niekompletny 
—• nie zastąpią katalogu, który w 
sposób możliwie wyczerpujący ze
stawił całą dotychczasową wuedzę 
o znakowaniu polskich wyrobów 
ceramicznych. To też katalog Swi
narskiego i Chrościckiego należy, 
powitać jako pozycję potrzebną — 
wypełniającą dotychczasowy brak 
tego rodzaju publikacji, i z uzna
niem ocenić żmudną pracę auto
rów, którzy w trosce o jak najdo
kładniejsze spełnienie zadania, nie 
mało czasu i wysiłku poświęcili 
swej pracy. Doceniając w pełni za 
sługę autorów, trzeba zwrócić u- 
wagę na jedną wadę katalogu, a 
mianowicie brak jednolitej zasa
dy w układzie pracy. Zasadą tą 
mógłby być albo układ alfabe
tyczny, albo chronologiczny sze
regujący znaki poszczególnych fa
bryk i warsztatów w chronologii 
dat ich zakładania. Autorzy, za
chowawszy układ alfabetyczny w 
opisach historii fabryk, zarzucili 
tę zasadę w katalogu znaków — 
nie zastępując jej systemem chro
nologii — wskutek czego miejsco
wości fabryczne w katalogu usze
regowane są w sposób nieco cha
otyczny i nieprzejrzysty — utrud
niający korzystanie z katalogu. Co 
prawda zaznaczone są przy ustę
pie historycznym każdej fabryki, 
numery znaków odnoszących się 
do danej wytwórni — nie jest to 
jednak w użyciu zbyt wygodne.

Mimo tych usterek książka ta, 
odda niewątpliwie duże usługi i 
znajdzie licznych nabywców nie 
tylko wśród świadomych kolekcjo
nerów, lecz i -wśród szerszego spo
łeczeństwa, posiada bowiem 
prócz wartości praktycznych także 
wartość ogólnokształcącą.

Zapoznawszy się za pośrednic
twem katalogu ze znakami cera
miki polskiej, niejeden z właści-

ie interesujących go 
* ido * . ■ . W rzeczywistości zaś
dtni ■ aków ceramicznych o-

’ przez . M. Swinarskie-
i irościckiego, poza zna- 

?ami tomiki polskiej, wynoszą- 
. W )ozycji — daje również 

n iw ceramiki obcej, cze- 
j iej, rosyjskiej, francu-

■. n, co podkreślić trzeba 
n :ość kształcącą książki, 

• . nieścili na wstępie zwię-
i poszczególnych fabryk, 
z historyczny rozwoju 
amicznych rosyjskich, 
iturze polskiej, dotyczą- 

1 i > ’ -go przemysłu ceramicz-
ał się odczuć brak pod- 
ujętego w formę kata- 

ów używanych w krajo- 
- -ca twórniach ceramicznych.

' opracowania ceramiki 
o charakterze naukowo 
m, jak: J. Dobrzyckiego 

wytwórczość ceramiczna 
deku, „Z. Przerembla" 

na skutek uporczywej i mo
zolnej pracy.

Stosunkowo spokojny był 
tylko akt pierwszy, w Na
stępnych ruchu było już bar
dzo dużo. Gdy np. niewido
my aktor zbliżał się do ścia
ny, na której wisiała płonąca 
lampa naftowa, zdejmował 
ją, stawiał na stole, zapalał 
cd niej papierosa i wieszał ją 
znowu na gwoździu, widza 
ogarniało zdenerwowanie, a 
następnie uczucie ulgi i po
dziwu.

Gdy malutka 7-letnia Kazia 
— jedna z najmłodszych wy
chowanek Zakładu, ślepa od 
urodzenia — zaczęła płakać 
na scenie, zrobiła to tak na
turalnie, że chciałam się po-

Udany Wieczór Mickiewiczowski 
W POZNANIU

W ostatnich dniach odbył 
się w Państwowym Banku 
Rolnym w Poznaniu wieczór, 
poświęcony 150 rocznicy uro
dzin A. Mickiewicza.

Wobec licznie zgromadzo
nych pracowników banku re
ferat o twórczości Mickiewi
cza wygłosił ob. Kamiński. 
Ilustrując swój referat frag
mentami utworów Mickiewi
cza, prelegent nakreślił ze
branym sylwetkę wielkiego 
poety, bojownika postępu.

W części artystycznej recy
towali utwory poety ob. ob. 
Ćwiklińska, Radziejowski i

,,Farfurnie polskie dawne i dzi
siejsze", St. Gebethnera „Wyroby 
ceramiki polskiej XVIII i XIX 
wieku", Soubise-Bisier „O fabry
kach ceramiki w Polsce" i wiele 
innych — z natury rzeczy nie za
stępują katalogu przeznaczonego 
do użytku, że tak powiem codzien
nego, podręcznego dla miłośników 

derwać i biec zabrać dziecko 
ze sceny, lecz w ostatniej 
chwili zorientowałam się, że 
to poprostu należało do jej 
roli.

Mieszkańcy Zakładu garną 
się z wielkim zapałem do 
sztuki we wszystkich jej 
przejawach: grają, śpiewają, 
uczą się recytować wiersze, 
a już najwięcej radości przy
noszą im takie właśnie przed
stawienia.

W najbliższym czasie za
bierają się podobno do przy
gotowania następnej sztuki, 
ubarwionej wielu melodiami 
i piosenkami ludowymi.

Z całego serca życzymy, aby 
przyniosła im dużo zadowolenia 
i pogody ducha. A. Sawicka

Billip, a ob. Skrzypczakówna 
odśpiewała „Znasz-li ten kraj“ 
Moniuszki.

Będący na Wieczorze Mic
kiewiczowskim u bankowców 
pianista, ob. Michał Żmijew
ski, wykonał szereg utworów 
Chopina, między innymi 
Walce AS-dur i E-mol, Ma
zurek H-mol, polonez B-dur i 
„Tańce szkockie". Na ża- 
kończenie, na prośbę zebra
nych utalentowany pianista 
odegrał dwa utwory Liszta.

Wieczór Mickiewiczowski 
był pierwszą imprezą w wy
konaniu zespołu świetlicowe
go P.B.R.

cieli wyrobów ceramicznych, może 
już nieużywanych i odstawionych 
w jakimś schowku, stwierdzi, że 
są to wyroby którejś ze starych 
fabryk polskich już nieistniejących 
i uchroni cenny zabytek od znisz
czenia — oferując go do zakupu 
w Muzeum, albo spełniając pięk
ny czyn obywatelski, ofiaruje go 
do zbiorów Muzeum bezinteresow
nie.

KINO |

„Ekspres Moskwa —
Ocean Spokojny"

Słynna kolej transsyberyjska, łą
cząca stolicę Związku Radzieckie
go z odległym o tysiące kilometrów 
miastem portowym Władywostok, 
jest najdłuższą na świecie linią ko
munikacyjną. Podróż tą linią — 
uwzględniwszy ogrom przestrzeni — 
staje się dla każdego podróżnego 
emocjonującą wyprawą. Z jednej 
strony wagon kolejowy zastąpi mu 
przez kilka dni mieszkanie, z dru
giej czeka go moc wrażeń, droga 
prowadzi bowiem od Moskwy przez 
europejską część ZSRR, dalej po
przez Ural, tajgi Syberii, Czy tę 
i Chabarowsk aż do stacji końco
wej, do Władywostoku, o którego 
nabrzeża portowe biją fale Ocea
nu Spokojnego.

Dawniej, za carskich czasów, eks
pres transsyberyjski pędził od 
stacji do stacji,^ mijając odłogiem 
leżące niziny, mdrtwe rejony U- 
ralu, mgłami zasnute dzikie tajgi, 
śniegiem pokryte obszary Syberii, 
szerokie koryta licznych rzek. 
Wszędzie panowała martwota, 
widok człowieka ujrzanego z okien 
pociągu wydawał się czymś nie
zwykłym. Jedyne ożywienie i uroz
maicenie dawały postoje pociągu 
na dworcach większych miast.

Minęło 30 lat i obraz ten zmie
nił się całkowicie. Mało tego, że 
na samej lini poczyniono liczne

W roku 1948 Urząd Konserwa
torski w Warszawie zainwestował 
w prace nad zabezpieczeniem za
bytków stolicy około 170 milio
nów zł. Prace konserwatorskie, 
rozpoczęte .niejednokrotnie jeszcze 
w 1947 r. objęły około 60 obiek
tów zabytkowych.

Przeprowadzono dotychczas pra
ce przygotowawcze, w celu podję
cia odbudowy zamku. Zabytek ten 
ma wielkie znaczenie dla sylwety 
miasta, oraz ukształtowania prze
strzennego Placu Zamkowego, a 
przede wszystkim głównej trasy 
W—Z. W związku z tym podjęto
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POLSKO-CZESKIE 
obrady filmowców

Zapowiedziany zjazd techników 
filmowych i delegatów przemysłu 
filmowego Polski i Czechosłowa
cji, odbędzie się w dniach 3—6 
lutego rb. w Nieborowie.’ Tema
tem obrad be^ą zagadnienia z 
dziedziny techrflki filmowej, oraz 
metody pogłębienia i zacieśnienia 
współpracy filmowej w myśl tez 
,,Deklaracji o współpracy polsko- 
czechosłowackiej na polu kinema
tografii", podpisanej w Warszawie 
w dniu 8 listopada 1947 r. Na zjeź
dzie zostaną również przedyskuto
wane zagadnienia, związane z pro
dukcją przemysłu filmowego i je
go rozbudową w obu krajach.

W skład delegacji czechosło
wackiej wchodzą m. in.: Frantisek 
Piłat — dyrektor „Czechosłowac
kiego Filmu Państwowego" dla
• ■■«■■■ asa ■■■««! MB (I MMMM Siat! MBBaaaKWSB8aaiBaaaBBBaBaBaBRBB«BiaBaef23nEaaSHa■■■B>SBSBSKBIBa3BBBa3*iaB

WYSTĘP ZESPOŁÓW
PRACOWNIKÓW SAMORZĄDOW/CH
Generalna próba przed wyjazdem do Szczecina udeda sią

Ostatnio odbył się w Po
znaniu w świetlicy Zakła
dów Siły, Światła i Wody 
występ zespołów świetlico
wych Związku Zaw. Pracow. 
Samorządu Terytorialnego i 
Instytucji Użyteczności Pu
blicznej okręgu poznańskiego. 
Na wstępie konferansjer wy
jaśnił zebranej publiczności, 
że występ ten jest pewnego 
rodzaju generalną próbą przed 
wyjazdem zespołów do Szcze
cina, gdzie w pierwszych 
dniach lutego wystąpią one 
w ramach między okręgowej 
wymiany kulturalnej. W mar 
cu należy spodziewać się wy
stępu zespołów świetlicowych 
ze Szczecina w naszym mie
ście.

Występ rozpoczęto uwerturą 
do opery „Halka" Moniuszki 
w wykonaniu orkiestry Po
znańskich Zakładów Siły, 
Światła i Wody pod batutą 
ob. Stemalskiego. Następnie 
chór pracowników Zarządu 
Miejskiego „Harmonia" od
śpiewał dwie pieśni: „Ratusz 
Poznański" Nowowiejskiego i 
„Dziewczyno moja" Szeligow- 

usprawnienia, że wzbogacono ją 
o drugi tor i najnowocześniejsze 
urządzenia kolejowe, że pasażer 
odbywa (Paleką podróż w wygod
nych wagonach, ale najbardziej 
zmienił się krajobraz, przez który 
przebiega trasa kolei transsybe
ryjskiej. Wymarłe dawniej niziny 
zaludniły się i pokryły żyznym 
zbożem,

Ural nie przyciąga wzroku po- 
drónika już tylko pięknem swej 
przyrody, ale oślepia blaskiem 
ogni pieców hutniczych, kopalń 
i fabryk, obszary tajgi i Syberii 
zaroiły się ludźmi, a nad korony 
drzew wystaje las kominów fabry
cznych, na nizinach czerwienią się 
dachy zabudowań kołchozów, rze
ki zaś przemierzają statki trans
portowe i łodzie rybackie, wypeł
nione po brzegi rybami.

Film „Ekspres Moskwa—Ocean 
Spokojny" jest pewnego rodzaju 
reportażem z trasy kolejowej Mo
skwa—Władywostok, reportażem w 
który wpleciono przeżycia dwojga 
podróżnych, młodej dziewczyny ze 
szkoły ogrodniczej i oficera mary
narki. Spotyka ich moc przygód, 
ale dzięki zaradności przystojnego 
marynarza wszystko kończy się do
brze.

Scenariusz filmu jest nieco prze
ładowany. Zbyt dużo chciano ivi- 

odbudowę kościoła św. Anny, 
wszystkich domów na zamknięciu 
perspektywy z mostu śląsko-dą
browskiego, prace nad ustawie
niem kolumny Zygmunta, odbudo
wę Mariensztatu, wykonanie da
chu nad Pałacem pod Blachą i in. 
Prace nad zewnętrzną odbudową 
Pałacu Łazienkowskiego zostały 
całkowicie ukończone. Wkrótce też 
będą ukończone roboty nad wieżą 
kościoła N. Marii Panny, najstar
szej i najbardziej charakterystycz
nej w Warszawie.

Opieką Urzędu Konserwator
skiego objęta była również Pro-

Spraw’ Planowania Studiów, oraz 
przewodniczący Film. Technickeho 
Sboru, inż. L. ivanok — dyrek 
tor’ Instytutu Filmowego, Vilem 
Taraba — dyrektor techniczny A- 
teliers, Frantisek Gurtler sekretarz 
Film. Technickeho Sboru oraz dr 
iżn. I. Boucek i dr. inż. J.’ Slavik 
profesorowie Politechniki w Pra
dze.

Delegacji polskiej przewodni
czyć będzie inż. K. Biedrzycki — 
dyrektor techniczno-produkcyjny 
P. P. F. P.

W programie zjazdu przewidzia
no m. irf. zwiedzanie nowoodbudo- 
wanych Zakładów Fotochemiczn. 
Filmu Polskiego w Warszawie o-, 
oraz Zakładów Kinotechnicznych w 
Łodzi.

skiego, oraz z towarzyszeniem 
orkiestry Polonez A-dur Cho
pina i „Kujawiaka" Nowo
wiejskiego. Chór ten, przed
stawiający dzisiaj dobrze wy- 
szkolony zespół śpiewaczy, pro 
wadzi prof. Kobroniewski. Z ko 
lei ob. Rypiński ze świetlicy 
Straży Poż. recytował wiersz 
Dobrowolskiego „Dymią ko
miny" i Szymańskiego pt. 
„Praca". W dalszym ciągu 
ob. Szmytkówna, która jak 
stwierdził konferansjer jest

III Wystawa 
masHidii

III Wystawa plastyków lubu
skich, która trwała przez tydzień 
w Powiatowym Muzeum Regio
nalnym w Międzyrzeczu, została 
zamknięta 31. I. br. Członkowie 
grupy plastyków lubuskich należą 
do okręgu poznańskiego Z. Z. Pi 
A. P.

Po zlikwidowaniu wystawy swej 
w Gorzowie, plastycy urządzili 
wystawę w Międzyrzeczu, korzy
stając z gościnności tut. Muzeum. 
Wystawa przez cały ciąg trwania 
cieszyła się dużym zainteresowa
niem publiczności, (d. b.)

dzowi pokazać za jednym razem, 
wymyślając najróżniejsze powody 
zmuszające parę bohaterów do ro
bienia przerw w podróży. Traci 
na tym tempo akcji i tak już w 
dużym procencie opartej na dialo
gach. Te niedociągnięcia wyrów
nuje jednak istotny sens filmu, 
obrazujący osiągnięcia narodu ra
dzieckiego, jego pracowitość, en
tuzjazm twórczy i zarazem uczyn
ność w stosunku do każdego za
sługującego na to obywatela. Bar
dzo delikatnie, ale dostatecznie 
wyraźnie podkreślono poza tym 
zagadnienie wierności małżeńskiej, 
na której opiera się trwałość ro
dziny, stanowiącej w społeczeń
stwie socjalistycznym podstawową 
komórkę.

Film ten jest pogodną i beztro
ską komedią o szczerym, natural
nym humorze, urozmaiconą licz 
71ymi, wesołymi epizodami, z któ
rych scena z zachrypniętym infor
matorem dworcowym jest zmęcz 
rewelacyjna. Wartość filmu pod
noszą piękne i efektowne zdjęcia 
zv kolorach naturalnych.

Spośród wykonawców — głów
nie wychowanków Państwowego 
Instytutu Filmowego w Moskwie 
— wymienić należy przede wszyst
kim parę głównych bohaterów, 
mianowicie bardzo naturarlną w 
grze, Lidię Darnowską, w roli So- 
kółowej, oraz przystojnego Leoni
da Gal lisa, jwko oficera marynar
ki. Filim reżyserował Juliusz Raj- 
zmann dla wytwórni „Mosfilm".

Lech Jeszka 

chownia na Rybakach, pałace Lu
bomirskich i Krasińskich, których 
części środkowe znajdują się już 
pod dachem.

Równolegle do prac nad ochro
ną zabytkowych budowli stolicy 
Urząd Konserwatorski podjął, roz
poczęte jeszcze w r. ub., gruntow
ne badania murów Starego i No
wego Miasta' które przyniosły nie- 

, zwykle ciekawe wyniki. Badania 
I te wykazały, że większość domów 

na Starym Mieście kryje w zacho
wanych partiach mury gotyckie. 
Zainicjowane przez Urząd Konser
watorski badania starych murów 
Warszawy mają wielkie znaczenie 
dla historyków Warszawy.

Obok badań nad murami starej 
Warszawy Urząd- Konserwatorski 
przeprowadził badania archeolo
giczne na terenie trasy W—Z, w 
granicach udostępnionych przez 
kierownictwo budowy. W 1948 r. 
roztoczono opiekę nad odbudową 
obiektów zabytkowych, wykony
wanych z budżetów innych insty
tucji: np. zespołu przy ul. Sena
torskiej, które mają służyć Min. 
Przemysłu i Handlu oraz przy Pl. 
Teatralnym i Senatorskiej

Piany Urzędu Konserwatorskiego 
na rok 1949 przewidują położenie 
największego nacisku na zabezpie
czenie budowli zabytkowych na 
Starym i Nowym Mieście. Na rok 
obecny przewidywane są prace 
konserwatorskie wewnątrz Pałacu 
Łazienkowskiego. W zakresie tego
roczne i akcji zimowej na Starym 
Mieście, wzdłuż Podwala i Mosto
wej przeprowadzona będzie pod 
nadzorem i z inicjatywy Urzędu 
Konserwatorskiego rozbiórka do
mów, znajdujących się na linii 
murów obronnych, w celu ich od
słonięcia.

największą pociechą sespołu 
świetlicowego ZSSW, odśpie
wała kilka piosenek, po czym 
zespół baletowy odtańczył z 
towarzyszeniem orkiestry „Ma 
zura" Wrońskiego i krakowia- 

’ ka, a para tancerzy Szmyt- 
kówna-Dąbrowski wdązankę 
tańców ludowych i polkę.

W drugiej części programu 
ob. Gronek z Woj. Zakładu 
dla Ociemniałych w Owiń
skach wykonał na fortepianie 
utwory Chopina Opus 26 i 
Walc Brylantowy Opus 42, 
a chór rewelersów z Szamo
tuł odśpiewał „Słoneczny 
Marsz" i „Pieśń o matce". Na 
zakończenie orkiestra Z.S.S.W. 
odegrała z werwą „Echo 
Polskie" Wojciechowskiego. 
Konferansjerkę prowadził dow 
cipnie ob. Pacholski.

Całość wypadła b. intere
sująco. Niektóre piosenki i 
tańce były na żądanie rozba
wionej publiczności powtarza
ne.

Impreza zakończona została 
zabawą taneczną przy dźwię
kach zespołu orkiestralnego 
Z.S.S.W. (Pp)

Obchód Roku Mickiewiczow
skiego na "Wybrzeżu Centralnym 
zainauguruje w dniu 13 lutego br. 
uroczysta akademia w Teatrze 
Wielkim w Gdańsku. We wszyst
kich miastach województwa odbę
dą się specjalne prelekcje o Mic
kiewiczu. W związku z tym O. K. 
Z. Z. i Samopomoc Chłopska wy
szkolą na specjalnym, kilkudnio
wym. seminarium grupę prelegen
tów. Udział w prelekcjach wezmą 
również świetlicowe zespoły szkol
ne, oraz artyści teatru „Wybrze- 
że“ w Gdyni.

Biblioteka Miejska w Gdańsku 
zorganizuje w Gdańsku wystawę 
dzieł Mickiewicza, która następ
nie otwarta zostanie w Sopocie. 
Muzycy Wybrzeża urządzą wie
czory pieśni do słów poezji wiesz
cza. W imprezach tych współ
działać będzie także Polskie Ra
dio.

* * *
Organ Związku Pisarzy Bułgar

skich „Literaturen Front“ zamie
ścił obszerny artykuł, zatytułowa
ny „Mickiewicz i Nowa Polska", 
omawiający postawę poety wobec 
zagadnień społecznych. Autor ar
tykułu stwierdza, że twrezość Mi
ckiewicza będzie służyć dziś bu
dowie nowego sprawiedliwego u- 
stroju demokratycznego w Polsce. 
Artykuł kończy się słowami: „Mi
ckiewicz pozostanie wiecznie ży
wy między nami".

* * *
Polskie Radio nadało ostatnio 

audycję mickiewiczowską, z u- 
działem laureata „Recytacyjnego 
Konkursu Mickiewiczowskiego" 
Juliana Składanka. Laureat recy
tował szereg wybranych utworów 
Adama Mickiewicza. Poczynając 
od dnia 6 lutego br. Polskie Ra
dio nadawać bodzie kolejne od
cinki „Pana Tadeusza". Audycje 
te. w których wezmą udział naj
wybitniejsi artyści recytatorzy, 
nadawane będą w niedziele i 
święta.


